
• 

Ceaa numeru zł. 3 ' WSZl'STKICB KIUióJr f:d.CZftB Sl81 I Ameryk~e wysunęli propozycję połąceen1a „Głosu Ame• 
ryki!!, EBC i francus kiego radia. (Z prasy), 

ORGAN WK i ŁK POLSKfEJ ZJEDNOCZONEJ PARTII. ROBOTNICZEJ .., ______________________________________________________ ~.~-------------------------------------------------------------
NIEDZIELA 13 .SIERPNIA 1950 ROKU. Nr 221 ROK· Ili (VI) 

Pohang wyzwolony!, 
Ważny port koreański i. silny punkt oporu wojsk 

Mac Arthura zdobyty przez Armię Ludową 

PEKIN (PAP). - Z Phenjanu dnno· 
szą. że dowództwo naczelne koreań· 
ski.ej Armil Ludowo-Demokratycznej 
ogłosiło 10 sierpnia w godzinach po· 
rannych komunikat, stwierdzający, że 
na wszystkich odcinkach frontu Je· 
dnostki Armii Ludowej kontynuowały 
zaciekłe walki z wojskami amerykań. 
skimi i lisynmanowskimi. 
Amerykańskie wojska, po skoncen 

trowaniu swych sił wzdłuż średniego 
biegu rzeki Naktong - kontynuują 
zaciekły opór. Wszystkie rodzaje 
broni Armii Ludowej, działając w ści­
słej z sobą łączności, zadają ciosy 
amerykańskim i lisynmanowskim je. 
dnostkom piechoty, czołgów i arty­
lerii. 

Vl rejonie wybrzeża południowego 
jednostki Armii Ludowej kontynuują 
natarcie, odpierając kontrataki czoł· 
gów amerykańskich i paraliżując 
próby wysadzenia desantu amerykai\ 
•kiego pod osłoną artyleryjskiego ob 
strzału z okrętów wojennych. 

Lotnictwo . Armii Ludowej bombar­
rluje skupienia wojsk przeciwnika, 
współdziałając z p9suwającyml się na 
południe jednostkami Armii Ludowej. 

PEKIN (PAP). - Z Phenjanu dono­
azą, że 10 sierpnia w yodzinach wie-

czarnych naczelne dowództwo kore· 
ańskiej Armii Ludowo-Demokratycz. 
nej ogłosiło komunikat, stwierdzają­
cy, że jednostki Armil Ludowej kon­
tynuowały zaciekłe boje z amerykati· 
skimi I lisynmanowsklrni wojskami. 

Jednostki Armii Ludowej, które wy 
zwolily Uisong (Kidżio) oraz Kundzi 
- kontynuują natarcie, zadając dot. 
kliwe ciosy nieprzyjacielowi, usiłu­
jącemu przejść do kontrataku. ,„ rejonie wybrzeża wschodniego 
jednostki Armil Ludowej, ktore roz­
gromiły tzw. seulską. dywizję - kon 
tynuują natarcie. 

LONDYN (PAP). - Jak wyni:ta cz. 
ostatnich depes;z agencji Reutera i 
korespondentów brytyjskich, sytua· 
cja na froncie w Korei "Przedstawia 
się następująco: 

rykańskie konlynuujt: ba1barzyńskie, I określający zadania szpiegowskie 
nieludzkie naloty na miasta i wt1ie o~az działalnoś~ dywersy~ną, ~'1ale­
Korei Północnej, mordując kobiety, e1ony w wydziale wyw:i~_do"Yczym 
starców I dzieci. Martin przelatywał sztabu gener alnego armu L1 Syn 
nad terenem jednego z nalotów ame· Mana. . . . 
rykańskicb i naliczył co najmniej 10 Plan cz.aw1era szereg rozdz1ałow .za 
płonących wsi, zbombardowanych op~trzony~~. w wymowz:e.,tytuły Ja.k 
przez Amerykanów. Gdy samolot, w „zntszczen~a , „pod~:i1ema , „dywer­
którym przebywał Martin, obniżył lot sja bakter1ologlczna „dywersja go­
- Martin miał możność stwierdzenia. spodarcza", „zama na działaczy 
że z kilku wsi «oreańskich zostały ie politycznych" i t. d. 
dynie zgliszcza. Chociaż plan ten stwierdza 

„TAJNA WOJNA W KOREI" 
MOSKWA (PAP). - Specjalny ko 

respondent „Prawdy" w Korei W. 
Korniłow, donosi o nowym dJktt· 
mencie, demaskującym agresorów a­
merykańskich w Korei. Jest to plan 

;,Prawda" - pisany jest w języku 
korea1'tskim, jednakże styl i sfor-nr.i­
łowania świadczą o tym, że został 
on niewątpliwie opracowany na pod 
stawie wskazówek i pod bezpośred­
nbn kierownictwem imperialistów 
amerykańskich. 

„Trust kłamców" 

Indonezja walczy o wolność 
Krwawe starcia na Jawie i Celebes 

HAGA (PAP) - Jak donosi Agen 
cja ANP, w głównym mieście wy­
si;y Celebes - l\fakas&ilr - doszło 
znów do zbrojnych stai:ć między ho· 
lenderskimi wojskami kolonialnymi a 
Indonezyjczykami. Na pomoc woj­
skom holenderskim do miejscowego 
portu przybył torpedowiec. Rząd 
Stanów Zjednoczonych Indonezji 
oświadczył, że za nowe, krwawe ·tar I 

c1a w Makassar ponoszą . odpowie· 
dzialność wojska holenderskie. Rząd 
indonezyjski d<>maga się wycofania 
tych wojsk z miasta Makassar. 

Walki trwaj<} również w różnych 
punktach wyspy Jawy. W rejonie 
Sukabumi toczy się bitwa między ho 
lenderskimi wojskami kolonialnymi. 
a Indonezyjczykami. W bitwie tej 
jest już wielu zal>itych i rannych. 

Na frr- ·cie północnym wojs-ka pół 
nocno•'koreańskie wyzwoliły port Po 
hang. Na lotnisku~ znajdującym ;•e 
w pobUżu tego portu, toczą się izac"ę 
te wailld. Również w kilku punktach 
rz.najdującycb się w odległości k•lku 
nastu kilometrów na południowy. •'ł 
chód od Pohang trwają walki. 

Druzgocąca -odprawa - podżega 
Delegat radziecki Malik piętnuje podstępne machinacje Amerykanów w Radzie Bezpieczeństwa 

czom 
' 

Nad rzeką NaJttong t<>ccz.ą ~i~ tza­
cięte walki. W miejscu, w k~ó~ym 
rzeka Nam wpada do r~eki Nak~ong 
wojska północno - koreańskie rozsze 
rzyły swój przyczółek mostowy. 
Część wojsk północno - koreańskich 
skierowała się z tego preyczólka w 
kierunku południowym, wiodą.cym 
do portu Masan. Oddeiały te znajdu 
Ją się w odległości 20 k·m. na północ 
od Masan i sta.nowią, poważne zagro 
żenie dla wojsk amerykańskich. wa.I 
czą.cych w rejonie Czindżu. 
AMERYKAŃSKIE BESTIE W LUDZ· 

KIEJ SKORZ·E 
NOWY JORK (PAP). - Korespon· 

dent dziennika „Dadly Com pass". Mar 
tin, donosi z Korei, że lotnictwo ame-

LAKE SUCCESS (PAP). 
W czwartek 10 bm. odbyło si~ pod 
przewodnictwem delegata radziec­
kiego - Malika - kolejne posie-0.7.~· 
nie RidY Bezpieczeństwa. 

Na godzinę prrz:ed roepoczęciem c­
ficjalnego posiedczenia Rady, CtZłon­
kowie Rady B~pieczeństwa, w tej 
liczbie również delegat radciecki Ma 
lik, odbyli zamknięte posiedzenie 
nieoficjalne. Trwało ono około pół­
torej godziny~ .wobec czego właściwe 
obrady oficjalne rozpoczęły się ~ 
opóźnieniem. 
Dwud·niową prz:erwę w pracach 

Rady, spowodowaną ~ winy delega­
cji a~erykański,ej. wykorzystała ta 

~------------------------------=-

ostatnia na przeprowadzenie szere· 
gu tajnych narad z delegacjami bl6-
ku anglo • amerykańskiego. 

Na wstępie Malik oświadczył, że 
pomięd!Zy członkami Rady Becz.pie­
czeństwa doszło do nieoficjalnej wy 
miany cz.dań w przedmiocie zaga­
dnień, które wyło!l!iły się w toku 
poprzedniego posiedzenia Rady. 
Ustalono, że punkt widzenia poszcze 
gólnych członkó~ Rady pozostał 
be-z =iany. Malik podał do wiado­
mości, że postanowiono w przyszło­
ści również dokonywać nieoficjalnej 
wymiany zdań, gdy zostanie to uzna 
ne za celowe i na czasie. 
Następnie ~abrał głos przedstawi-

Kilkaset zebrań wyborczych 
w hlokow-ych Komitetach Obrońców Pokoju 

przeprowadzo.no już na terenie Lodzi 
W ciągu ostatnich dni kam pani a wybor~a w komitetach bloko­

wych obrońców pokoju nabrała pełnego rozmachu. Pmeprowad2ono już 
zebrania w 60 procentach ogólnej liC'Lby bloków, Według sprawozdań, 

jakie dotyc.hceas napłynęły do Łódrzkiego Komitetu Obrońców Pokoju, 
wył>Tano 1767 delegatów, w tym 42 procent kobiet. 

W pracy orga~acyjnej nad p!'ZY 
gotowaniem do ak<:ji wyborczej przo 
dują d!lielnice· Staromiejska, Ruda, 
Górna Lewa i W1dzew. Aktywiści 
ruchu obrońców pokoju w tych 

dllielnica.~b - w przeważającej liC!Z. 
bie bezpartyjni - w pełni rirozu­
mieli czadani'<l i obowiią.zki, ja1de 
przed nimi stoją. · 

* • * 
Wczoraj, spośród kiłkudziesięciu 

zebrań wyborczych, jakie eostały 
przeprowadizone w poszcrzególnych 
dz.'ieJ.nicach, na wyróżnienie zasługu 
je czebranie Blokowego Komitetu O­
brońców Pokoju Nr 16 dzielnicy Sta 
ro miejskiej. 

ciel kliki kuomLntangowskiej skte wojska ludowe - to ta sama 
Tsiang - który cznowu nalegał, aby broń, którą, dysponowały one w chwi 
Malik zaprosił na posied.zenie >il"'Led li. gdy Związek Radziecki wycofał 
stawiciela marionetkowej !tli.Id LI swe siły zbrojne z Korei. tMalik Il.a· 
Syn· Mana. Tsiang, a następnie rów strzegł sobie prawo szC'Zegółowego 
nież delegat amerykański Austin omówienia również innych nieegod­
gołosłownie i obłudnie twierdzili, i.ż nych z prawdą twierdczeń Austina. 
Malik na stanowJsku prcz.ewodnlczą- Z kolei pmemawiał delegat Kuby 
cego Raqy rzekomo utrudnia z.ała; - Alvarez, który gorliwie popierał 
twienie sprawy koreańskiej. wszystkie tezy delegacji amerykań-

W przemówieniu swym Austin skiej. 
przyznał, że zawarte w czasie wojny Naslępnie przewodniczący Malik 
porozumienie sojuszników w spra- zapytał, czy ktoś życzy sobie zabrać 
wie Korci przewidywało,' że Korea. głos, lecz nikt z tej propozycji nie 
po wojnie będue wolna i niliPodle· skorzystał. -Malik wyraził opinię, że 
g-ła i dodał, że linia demar~cyjna wobec tego Rada może przystąpić 
w.zdluż 38 równoleżnika po.traktowa do omówienia najpilniejszej sprawy, 
na została jako linia tymczasowa, a m ianowicie otrrzymanej niedawno 
mająca ułatwić przyjęcie kapitulaoji d~pcszy ministra spraw zagranic.z· 
wojsk ja1)011skich. Austin wskarzał, nych Ko1·eańskicj Republiki Demo­
że linia ta nie była pomyślana jako kra.tycznej, która zawiera protest 
g•randca polityczna. PoWYższe stwier przeciwko barbarzyńskim bombardo 
dzenie posłużyło Austinowi jako od waniom przez fotnictwo a.me.rykań· 
skocznia do rz:arrz.utu, że to Związek skie spok<>jnych miast i wsi Korei o­
Radz:iecki rzaCtZął rzekomo prrz.ekształ raz ludności cywilnej. 
cać 38 irównoleżnik „w ściśle :i:afik- !Malik pr.zypornniał, że Związek Ra 
sowaną granicę" :i że Stany Zjedno- dziecki rz.głosił projekt ree.olucji w 
czone rzekomo niejednokrotnie do- tel sprawie. 
magały się zniesienia granicy i utwo Delegat Stanów Zjedno~onych 
rzenia jednolitego :rządu Korei! Austin, ponownie zażądał, żeby pr,ze 
Druzgocącej odpra.wy udzielił Au wodniczący powziął decyzję w spra 

stinowi Malik. Stwier<IBił on, że wie porządku obrad, zaproponowa· 
ZW-iązek Radziecki w poprzednich nego prcz.ez pr.zedstawiciela Kuomin 
swych oświadczeniaeb podał już tangu. 

Pracą doku-mentujemy 
oddanie sprawie pokoju 

Ogólnie stwierd'ltlć trzeba, że ak· 
cja wyborcza . mimo początkowych 
niedociągnięć qrganlirLacyjnycb (do­
ty<?ey jO zwła~cria dzielnic Górnej 
i Górnej Bra~ej) rozwija się dobrze 
i spodiziewać się należy, że zakoń­
czona zostanie w pr.zewidz.ianym 
terminie, a sureg d'Zielnic cz.akońCtZY 
wybory w terminach wcześniejszycb 
niż pr.zewidziano. 

Zebranie, na które p~ybyło ponad 
400 osób, odbyło się w świetlicy ZPB 
im. J. Marchlewskiego. Referat wy 
głosił ob. Witold Jarmułowicz. Po 
referacie przystąpiono do dłuższej dy 
skusji, w której izabierało głos kilku 
nastu mówców. Omawiali oni posz.­
cr;:ególne momenty naszej walki o po 
kój, nawołując do jeSIZcze mocniej­
szego tzmarcia Slleregów wszystkich 
bojowników o pokój popm~ wzmo­
żenie produkcji nasrl.ych zakładów 
pracy, 

swój pogląd na sprawę koreańską i Malik powtóreył wyjaśnienie, któ 
zdefiniował pojęcie agresji zgodnie re u.łożył na początku :posiecmenia, a 
z ogólnie uznanymi zasadami pra.wa mianowicie, że w wyniku nieoficija.l 
mif;dzynarodowego. Fakty i normy nej wymiany zdań między ozłonka~ 
prawne dowodzą - powiedrział Ma- mi Ra.dy nie zaszły żadne zmiauy w 
lik - że agresorem są Stany Zjed· ich stanowiskach i wobec tego nie 
n0C2one. Malik rozprawił się rów- ma podsta.w, by powracać do te-j 
nież w ostry sposób' iz oszczerCtlY,mi kwestii. Wszyscy członkowie Rady 
aluzjami, cz.awartymi w pr~emówie- doskonale zdają sobie b()wiem spra­
niu Aus.tina, jakoby Zwiącz.ek Ra- wę, że przewodniczący nie ma moż­
d1Ziecki dostarCtZył północnym Ko- ności wydania decyzji, której przed 
reańczykom broni. Jest to pl>'Lbawlo sta.wi.ciele Stanów Zjednoczonych ! 
ne jakichkolwiek podstaw oszczer- Kuomintangu twk uporczYWie się do 
stwo. Broń, którą dysponują koreań I magają. 

Z bliża się dzień l Polskiego 
Kongresu Pokoju. W K<>­

mitetach Obrony Pokoju wre pra­
ca. Na zebraniach omawiane są 
wylltitki akcji zbierania podpisów 
pod Apelem Sztokholmskim, wyja 
śniany jest wkład polskich ludzi 
pracy w dzieło obrony pok()ju. 
Odbywają się wybory delegatów 
na K1•a.jowy Kon1~res Pokoju. 

Kongres stanie się potężną ma.­
nif estacją woli pokoju, jaka prze 
nika serca narodu polskiego, naj­
ciężej doświa,dczonego klęską woj 
ny. 

Ale walka o poKój to nie tyJko 
słowa, to taikże czyny. Są to c:6Y· 
ny, których rezultatem jest zwięk 
S>Zenie potęgi obozu pokoju, postę 
pu i demokracjti. :Hto ma siłę -
może narzucie pokój. To zrozu· 
mieli już dawno robotnicy, wal­
cząc o pokój stałym zwiększa­
niem wydajności pracy, zwiękSTl;a 
niem produkcji przemysłowej, a 
zatem i potęgi gospodarczej nasze 
go kraju, organicznej części obo· 
zu pokoju, któremu przewodzi 
Związek Radziecki. 

Walka o pokój to także udział 
w :przekonywaniu szerokich warstw 
narodu, iż istnieje możliwość roz 
wiązania ws.zelk:ich problemów po 
litycznych i ekonomicznych na dro 
dze pOkojowej, że wojn.y można 
unikn,C. 

Od dawna już robotnicy Pols.ki, 
jak dawniej jeszcze robotnicy Oj­
czyzny Socjalizmu' - ZSRR -
aby uczcić dzień urOC1Zysty, po dej 
mują zobowiązaaia zwiękS11.:enia 
wydajności swe~ pracy. Tak samo 
dzieje sie dziś pod hasłem uczezll 
nia Kongresu Pokoju, pod· hasłem 
przyłączenia &ie do jego rtosu. 
Kongres - za spraw4 klasy ro­
botniezeł Polski - be<tz.ie Dl'Z.. 

mawiał nie tylko słowami, Konr 
gres przemówi tonami wegla, mi· 
lionami JQetrów w.yprodukowa­
nych materiałów. 

Nie tylko robotnicy podjęli ak­
cję „czynu pokoju". Równńeż ·i 
chłopi podjęli z tej okazji zobo· 
wiiiza·nia szybszego zakończenia 
żniw, ·sprawnego wykonania za· 
siewów itp. W kffb.-u miejS<.ow.o· 
ściach dla uczczenia Kon.gresu 
zorganizowano komitety założy. 
cielskie spółdzielni prodll'kcyjnych, 
widząc swój ud21iał w walce o po 
kój w przyśpieszeniu pr.zebudowy 
społecznej wsi. 

O czym mówią nam podjęte zo· 
bowaązania? Mówią nam o coraz 
bard~iej xosnącej wśród m<-- pra­
cujących świadomości, że aktyw­
na walka o pokój jest dziełem i 
obowiązkiem .każdego człowieka 
pracy. ~ówią nam o coraz wyż­
szym poziomie świadomości robot 
ników i chłopów, o tym, że coraz 
szerzej panuje w naszym kraju 
przekonanie, że podniesiettie jeg:> 
siły gospodarczej jest pow2żnym 
wkładem w walkę f) pokój. 

Propaganda pokoju - to nie 
tylko przemówienia na Kongresie, 
nie tylko praca terenowych 'komi 
tetów, nie tylko lliezmordowana 
akcja „trójek pokoj.owych". Wagj 
dodaje im czyn mas robotniczych 
i chłopskich, podjęty w imię ucz­
czenia dnia Kongresu Pokoju. 

I niewątpliwie, tak, jak c:..raz 
bardziej roz.szerza się świadomośr 
konieczności walki o pokój, roz. 
szerzy się przykład rzucony przez 
górników z kopalni im. Tiloreza, 
przykład metody, jaką zastosU'Ją. 
robotnicy, aby dowieść swego od­
dania dla imrawY Pokoju. 

Jd, 

Tak jak w akcji izbierania podpi· 
sów pod Apelem Sztokhol.ms~. 
tak 1 w obecnej ak-cji wyborczej ło­
dzianie cz. pełnym entuzjaranem ma­
ni!festują wolę pokoju i solidarność 
ze światowym ob'ozem postępu i po· 
koju i wykaeują w pracach organi­
zacyjnych niemało ofiarności i "La· 
palu. 

Wybrano 20 delegató11 i członków 
prezydium komitetu blokowego, w 
tym 13 kobiet. 

Zeb'ranie, którego cały przebieg ce 
chowała atmosfera powagi i e}'ltuejaz 
mu, rz.akończono uch'Wałeniem rezo­
lucji. 

Fala protestów we Francji . 
pl."zeciw zakazowi odbycia zjazdu młodzieży 

Robotnicy przeprowadzają strajki 
GENEWA (PAP). - Z Paryża don o. 

szą, że decyflja prefekta departamen 
tu Ałpes-tM.arit:irrnes, k1tóry IZakimał 
odbycia manifestacji związanych ze 
zjazdem pokojowym młodzieży Fran­
cji i Włoch w Nicei WYWołała falę 
protestów i oburzenia we Francji. 

wzywa ludność ll1lejscową do akcji 
protestacyjnej i pod jej opiekę oddaje 
młQdzież przybywającą na zjazd. 

Tramwajarze 1 robotnicy wielu fa­
bryk w Nicei przeprowadzili krótko· 
trwałe strajki protestacyjne i posta. 
nowili wysłać delegację do prefek­
tury i merostwa. 

Związkowcy z państw zmarshallizowanych 
przybywają do Polski 

WARSZAWA (PAP) - Na Z!ł-·I skich. 
proszenie Centralnej Rady Związ· Zag1•aniczni goście zwią~owców 
ków Z~wodowych i Związku Zaw. polskich. zapoz.nają się z osiągnięcia· 
Włókniarzy i Odzieżowców, przyby· mi g<>spodarczymi Polski Ludowej o­
ły do Polski delegacje włókniarzy i raz ze zdobyczami polskiego _.:chu 
odzieżowców włoskich, francuskich zawodowego. 
i angielskich. Po wypoczynku w Zakopanem, 

W najbliższych dniach przybywa- zwiedzą oni szereg za•kładów włókien 
ją. do Polski również . grupy włóknia niczych i odzieżowych w Warszawie 
rzy i odz.ieżowców fińskich i belgij. i Łodzi. 

--~--~~„--~~~-

K to uzyska zaszczytny tytuł 

Komitet Organizacyjny Zjazdu Ni· 
cejskiego ogłosił odezwę, w której 

Stan oblężenia w Hiroszimie 
Robotnicy portowi 

24-godzinny strajk. 

najlepszej prządki przemysłu bawełnianego 
zapowiedzieu Odprawa refe~tów współzawodnictwa 

Sportowcom włoskim z klubów ro· Zw. Zaw. Włókniarzy 
. . . botniczych władze włoskie nie udzi&- w w rocznicę zrfocen~o bomby otomowel !iły dotychczas paszportów i wiz wy- dniu 11 sierpnia odbyła się odbędą się zebrania załóg w celu 

. d odp1'.awa w Zarządzie Głównym powiadomienia pnądek o warunkach 
PEKIN (PAP). - Z Tokrlo dono· Jaz owych. Poza tym rząd francuski Związku Zawodowego Przemysłu konkursU: 

szą, że w dniu 6 bm„ w piątą. roczni nie udzielił dotąd wiz wjazdowych Wł~!ci.em~iczego w Łodzi, poświęcona Za właściwy przebieg konkµrsa 
cę z.rzucenia przez Ameryka·nów bom pllkarzom polskim, którzy mieli przy- omow1emu ko~kursu o tytuł „naj- odpowiedzialni będą zarówno refe­
by atomowej na Hiroszimę, władze być na zawody do Nicei. lepszej prządki przemysłu bawełnia· renci współzawodnictwa przy oddzia 
amerykańskie ogłosiły w tym mie- Według wiadomości, które nadcho. nego.". Na odprawie obecni byli refe h.ch związku, jak również rady za· 
ście stan oblężenia. Wszelkie demon dzą z całej Francji, zakaz prefekta renci współzawodnictwa ze wszyst- kładowe i administracja zakładów. 
stracje i wiece, w tej liczbie wiec wywarł skutki wręcz odmienne od l<ic~ o~działów ·Związku Zawodowego Właściwa organizacja 'konkursu, któ­
obrońców pokoju - zostały zaka.za· ?'łok~1arzy i zakładów pracy Łodzi ry już w kilka dni po jego ogłosze. 
ne. Dla sterroryzowania mas zmobi· zamierzony ch: zamiast przewidywa. J WOJewództwa oraz dyvektorzy i niu wywołał duże zainteresowanie 
bzowa.no 2 tys. policjantów. nych 10.000 chłopców i dziewcząt, przewodniczący rad zakładowych. wśród prządek - stanowić będzie 

Pomimo tych zarządzeń obrońcy przybędzie do Nicei około 20 tysięcy Kon~rs na najl~pszą prządkę w jeszcze jeden czynnik w walce 0 wyż p&kojo rozrzucili po mieście tysią::e lllłodzieży. 'rzemysle bawełmanym rozpoczął . k „ d k .. . . d 
ulotek, nawołujących do walki o za· sie dnia 1 s ierpnia i trwać będzie szą Ja osc pro u CJI, Jeszcze Je en 
l.az broni atomowei Pn•ida dokona· Rząd skonccnlrowal w NirP.i zna- j przez 3 miesiące. W najbliższych krok naprzód w zwycięskia.i realiza.-
ła aresztowań. i czne oddziałv nollcll. dniach we wszystkich orzedzalniach cji Planu 6-letnie.11o. 

• 
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llarody świata w Walce o p"okói1 ,. 

nP·ABAfl 
-Ponitcj podajemy w całości ar­

tykul W5tępny „Prawdr.'' : dnia 11 
3ierpnia br, 

W dniu wczorajszym opublikowa­
no lłomunikat Stałego Komitetu 
Swlatowego Kongresu Obrół1ców 
Pokoju o przebiegu akcji zbierania 
podpisów pod Apefem Sztokbolm­
skiJn. 

W clągu tneC'h miesięcy (przy 
czym w niektórych J.trajach akcja 
zbierania. pod1>isów dopiero się roz· 
poczęła) pod Apelem Sztokholm­
skim zebrano po dzień dzisiejs-iy 
ogółem 273.470.566 podpisów. 

„Akcja ~bierania podpisów pod 
Apelem SztDkhDhnskim oga:rnia ca­
ły śwdat i kontynuowana jest obec· 
nfo w pn:eszło 75 krajach, Gdy weź· 
mie się pod uwagę, że w większości 
wypadków pod Apelem skła.!lalY 
podpisy jedyn~e osoby dorosłe, przy 
jąć można., że łą<!znie poparło Apel 
600 milionów lud11i, czyli około 1/4 
ludności globu ziemskiego". 

Komunikat Stałego Komitetu daje 
pajęcie o tym, jak szeroki oddźwięk 
wywołał Apel Sztokholmski we 
wszystkich krajach świata, wśród 
wszystkich warstw ludności, Setki 

ff milionów ludzi ws-zystkkh ras i na­
rodów, różnych poglądów politycz· 
nych i pr1Z.ek-0nań religijnych p-0d­
pisują się jednomyślnie pod Ape­
lem w sprawie :zakazu broni atomo­
wej. Apel Sztokholmski stał się 
platformą, na które; jednoczą się i 
zespalają w aktywnej walce o pokój 
narody całej kuli rz:iemskiej. 

Akcja zbierania. podpisów pod 
Apelem Sztokhohnsldm stała się wY 
razem niezachwianej gotowości mi­
lionów ludzi dobrej woli pnekreśle­
nia zbrodniczych planów imperiali­
stycznych podiegac-.iy wojennych, 
gotowości obrooiy pokoju. 

&czególnle wielki wldifti do szla­
chetnej sprawy walki pnzeciwko 
wojnie, walki o utrwalenie po­
wszechnego pokoju i bezpieczeń­
stwa narodów stanowią wyniki ak­
cji !l;bierani.a podpisów pod Apelem 
Sz.tokholmskim w Związku Rad.ziec 
kim. 115 milionów obywateli ZSRR 
- tj. cała dorosła ludność naszego 
kraju jednomyślnie poparła 

Na marginesie 

Choroba 
' 

f orrestalowska 
Histeria wojenna, zwana osta­

tnio w języku medycznym: ma­
nia forrcstaliann, czyni w USA 
zastraszające postępy i „dzięki" 
zgodnemu współdziałaniu prasy, 
radia, szkoły itd. przybiera roz­
miary epidemii. Jednym z typo­
wych objawów tej choroby, któ-
ra zbiera żniwo, zwłaszcza 
wśród polityków amerykań-
skich, jest skłonność do wizji 
i halucynacji: pacjent widzi 
„wszędzie" w dzień i w nocy, 
.,obcych agentów", „wywrotow­
ców", „komunistów", biorąc ma 
jaki rozgorączkowanej WYObraź· 
ni za rzeczywistość. 

Jednym z najciężej dotknię­
tych manią forrestalowską kon­
gresmanów jest senator republi­
kański l]l,/fae Carlhy, który .zasły­
nął jako tropiciel i prześladow­
ca ,,agentów komunistycznych" 
w Biurach Departamentu Stanu, 
Według Mac Carthy'ego, nawet 
Acheson nie zasługuje pod tym 
względem na zupełne zaufanie!... 
Obećnie, czcigodny senator, naj 

widoczniej podekscytowany .„„Y 
padkami koreańskimi, ogłuszył 
głupich i łatwowiernych nową 
„bombą". Mac Carthy wygrzebał 
skądciś tajemniczy „dokument", 
w którym stoi crz:arno na białym, 
że w dn. 15 maja 1947 r., zgodnie 
z informacjami Federalnego Biu 
ra $Iedczego (FBI), liczono wśród 
urzędników Departamentu Sta­
nu 20 „obcych agentów", 13 „ko„ 
munistów", 18 „sympatyków" i 
77 „podejrzanych". Jak twier­
dzi Mac Carthy, co najmniej 
trzech „agentów" ukrywa się do 
tychcżas wśród najbliższych 
współpracowników p. Achesona. 

Po tych „rewelacjach", gorli­
wie rozdmuchiwanych przez pra 
sę wielkokapiialistyczną, w biu­
rach i gabinetach Departamen­
tu Stanu zapanowała graniczą­
ca z paniką konsternacja. Fun­
kcjonariusze tej szacownej insty 
tucji spode łba i podejmliwie -0-
glądają się wzajemnie, pragnąc 
za wszelką cenę zdemaskować i 
pmychwyCić owych „obcych 
agentów". 

Ludzie dobrze poinformowani 
twierdzą nie bez podstaw, że 
„rewelacja" Mac Carthy'ego 
to po prostu jeden z wyborcz.ych 
tricków partii republikańskiej, 
chcącej w ten sposób zdyskredy­
tować Trumana i jego admini­
strację. Ale to, że na takie wh­
śnie tricki może sobie pozwal::tć 
jej przedstawiciel świadczy wy­
mownie o wielkim i wzmagają­
cym się nasileniu choroby forre­
stalowsltiej w USA. Należy do­
dać, że do rozpowszechnienia się 
epidemii w nie.malym stopniu 
przyczynił się sam Departament 
Stanu', B. D. 

Apel swymi podpisami, dając rarz; 
jeszcze dowód głębokiego umiłowa­
nia pokoju i nieugiętej woli współ· 
pracy ze wszystkimi narodami. 
Cały naród rad?.ieckł WYl'a.Ził swą 

całkowitą i jednomyślną, a.probatę 
dla. pokojowej stalinowskiej polityki 
zagranicznej rządu radzłeck.iego. 

W atmosferae wielkiego ożywienia 
polityc'lmego P'r2:eprowadzono ak­
cję zbierania podpisów w krajach 
demokracji ludowej. Szeroko rozwi­
ja się również akcja na terenie Chiń 
skiej Republiki Ludowej.' 

Walka o pokój, o powściągnięcie 
imperialistycznych podżegaczy wo­
jennych praybrała charakter praw­
dziwle powszechny. 

Najszersze warstwy ludliości co­
:;arz jaśniej uświadamiają sobie fakt, 
ze walka przeciwko podżegaczom 
wojennym i obrona -pokoju - to 
sprawa wszystkich narodów .świata. 

ezyć trwały pokój na całym 'wie• 
cle - oto cel, do którego dąŻI\ nie· 
złonmle setki milionów ludzi n& ca­
łym świecie. 

Propagandzie nienawiści do czło­
wieka, prowadzonej pr~ez agreso­
rów, usiłujących przeisto<:rLyć Euro­
pę i hję w a'renę wojny, obrońcy 

pokoju przeciwstawiają jak najsze­
rzej 11.akrojoną propagandę trwałego 
pokoju między Di-rodami. Bezusta-n· 
nie i wytrwale demaskują oni agre­
sywne zakusy i krwawe przestęp· 

stwa imperializmu amerykańskiego 

- tego śmiertelnego wrota lu<h-
koficl. 

się wielkiej spra.wie walki o trwa• 
ły pokój, walki przedw niebezpie­
czeństwu nowej wojny. 

Opublikowany w dniu wczoraj· 
szym komunikat Stałego Komttetu 
Swiwtoweao Kongresu Obrońców 
Pok&ju wzYWa wszystkłcb ludzi do­
brej woli na całym świecte do kon­
tynuową.nla i rozszerzania działa.ń, 
mających na. celu wywalczenie za­
ka11u bront 11-tomowej - tero oręża 
agresji i masowego uniceshvian1a 
ludzi. 

Zakao.: broni atomowej - dosł ko· 
munikat - stanowi podstawowy 
etap na drodze do odprężenia sy­
tuacji ipięd11ynarodowej, ddęki któ­
remu pokój świata - obecnie zadto 
żony - może 1 powinien być oca-

Akcja rzbierania podpisów pod lony. 
Apelem &tokholmskim trwa. Co- W odpowiedzi na Apel Stałego 
raz to nowe miliony ludzi wypowia· Komitetu miłujące p<WóJ narody 
dają się na T'Zecz rz:akazu broni ato- wszystkich krajów poClejmują je· 

szcze zadeklejszą walkę o pokó.i. je­
mowe.j. Zadaruem obrońców pokoju szcze ściślej zespalają, swe szeregi 
jest wciągnąć do walki o pokój wokół potężnej ostoi pokoju po­
wszystkich, któIBy nie chcą wojny. wszechnego - ZSRR, wokół wiel­
Każdy, kto :złożył podpis pod Ape- kiego chorążego p_o~oju, Wodza 110-

stępo"1ej Judzkosci, TDwarzysza 
Haniebne piętno 

Zdecydowana wola obrony poko· 
ju, która. opanowała masy, wzrosła 
swzególnie w zwiąUu z amerykań­
ską, interwencją, zbrojną, w Koreł. 

Coraz bardzie.t uwidacznia się po­
tężna slla milionów ludzi, którzy 
stanęli do aktywnej, świadomej 
walki o pokój i. oezpieczeństwo na­
rodów. 
Podżegacze wojenni nie są: już w 

stanie ukryć strachu przed tym po­
wszecłlnym ruchem. Dlatego też sto 
sują bestialskie środki przeciwko o­
brońcom pokoju. Dnfa 2 sierpnia 
w Nowym Jorku policja rozprawiła 
się krwawo z obrońcami pókoju: 
w ciągu kilku gockin tysiące żan­

darmów i detektywów katowały 
setki ludzi, nawolujących do' pokoju, 
do zakazu broni atomowej i zapm:e­
stania interwencji amerykańskiej 
w Korei. Wszelkie WYStąplenie w 
obronie pokoju, w obronie żyeia 
dz.leci i kobiet uważane jest przez 
amerykańskich wodzirejów ria. prq;e­
stępstwo i podlega surowej karze. 

l':m Sztokholmskim, powinien śtać I Stalina. 
się aktywnym bojownikiem o po­
kój. Rękojmią zwyci~stwa po.itOJU p-----

0
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jest. prll.ede wszystkim roe.szerzenie rzed gó nopolsk1m Kongresem Pokoju 
rozmachu ruchu pokoju, wciągnięcie 
do walki o pokój ~oraiz szerazych 
mas robotn:ków, clllopów, średnich 
warstw ludności miejskiej, działa­
czy na polu nauki i kultury. 

Załoga ZPB iin. Stalina 
Do dnia rozpoCllęcia $wiatowego 

Kongresu Obr011ców Pokoju oozo­
staje niewiele ponad dwa miesiące. 
Zebrać do dnia otwarcia kongresu 
nowe setk·l milionów podpisów pod 
Apelem D zakaz broni a.tomow~j. je­
szcze bardziej rozszerzyć masow11; 
ba!lę ruchu obrońców pokoju - oto 
szczytny obowiązek, oto bojowe za­
da.nie wszyst•kich, którzy poświęcili 

· wybiera delegatów na konferencię dzielnicową 

Rada hrabstwa Londynu zabroni­
ła oficjalnie zbierania podpisów 
pod Apelem Sztokholmskim. La­
bourzyści angielscy naizwali Apel o 
zakaz oręża agresji i bairbarzyń­
stwa „zbrodniczym dokumentem". 
Marionetkpwe władze „państwa 
z Bonn", płaszcząc się pnzed swym:i 
mocodawcami rzza Oceanu, w dal­
szym ciągu ·wtrącają do wJę'Zień 

aktywil'tów, rtbiera.jących podpisy 
pod Apelem Sztokholmskim. 
. Na machinacje i represje podże­
gaczy wojennych miłujące pokój 
narody odpowiadają jes7.cze więk­
szym ZC$:POlenlem swych szeregów, 
wzmożeniem praktycznych działań 
w pbr1>nle pokoju. 

W obecnej sytuacji międzynaro­
dowej dizieło utrwalenia pokoju wy­
maga mobilirzttcji sił ws,zystkich na­
rodów. A~res.ia amerykańska w Ko­
rei i inf9:h rejonach Az.ii ukazuje 
w sposób oczywisty narodom wsą.yst 
kich krajów fakt, że riagrażające 
pokojowi niepe<Lpieczeństwo stale 
się wzmaga, że za.żegnać to niebez· 
pieczeństwo może Jedynie zespole­
nie wszystkich sil pokój miłujących 
nai'odów, jef!ZC7.e W)!datniejs2e roz· 
szerzenie masowej baa:y ruchu 
obrońców p1>k0oju. 

Sala :zebrań w Nowej Tkalni roz­
brzmiewa gromkimi okrzykami. Tka 
cze, którzy dopiero prz~d chwilą o· 
puścili swe krosna, w roboczych far 
tuchach, manifestują żywiołowo wo 
lę walki o pokój. Zarówno c1. któ­
rym póżny wiek posrebrzy! włosy. 

• 

We wszystkich krajach wzrasta 
Il. każdym dniem maso\vy ruch pro­
testu przeciwko wsv.crzętej prze'l 
rząd USA interwencji rz:brojnej 
w Korei. Wszystkie miłujące pokój 
W.rody ~itają gorąco i aprobują w 
całej rozciągłości wysunięte pr1Z.ez 
pI"l.edstawiciela ZSRR w Radlz.ie Berz. 
piee2eństwa wnioski, 7mierzają.ce 
do pnyw.rócenia. i utrwalenia poko­
ju w Koreł oraz do przywrócenia 
pra.womocneco składu B"°y Beżpie­
ezeństwa. 

Związki zawodowe kuźoi!J: kadr 

230 ty~. zwił\zkowców 
objętych zostanie szkoleniem CRZZ 

Coraz to nowe miliony luda ogar.­
nia gotowość udaremnienia ban­
dyckich zaikusów agresorów antcry· 
kaliskich, zakusów skierowanych 
przeciwko narodO'Dl Azji, pnct-iwko 
powszechnemu pok0<jowi. Wywal-

WARSZAWA (PAP) - Doniosłe zadania, Jakie postawiło przed ru­
chem zawodowym V Plenum CRZZ, wymagają zwiększenia intensywno­
ści s11:kolenia aktywu związkowego. W zwi(!zlrn z tym zastępca kierow­
nika. Wydziału Szkolenia. CRZZ - tow. Bolesław Redlich udzielił pned­
stawicielowi PAP informacji o planie akcji szko-leniowej ną II półrocze 
br. i pierwsze półrocze 1951 roku. • 
Akcja ta obejmie łącznie około 230 I a~ do aktywu poszczególnych ;.akia· 

tys. związkowców od czołoweg_o akty dow p~ac~. 
wu przewodniczących zarz. głownych ReahzuJąC uchwały IV Plenum KC 

Nowq nuDJer pisffla 

„O trwały pokój, ·o demokracię ludowąl" 
BUKARESZT (PAP). - W Bu· 1 Partii Komuttistycznej USA i jej 

kares.zcie ukazał się kolejny, 32 nu przywódcmn. • 
mer organu Biura lnformacyjneg_o yv artykul~ pt. „Suk~~sy Alhan· 
Partii Komunistycznych i R0botm- sk1ej Rep11bhk1 ~udO\~eJ i::~kretarz 
czych - czasopismo „O trwały po· generalny Al?ans~ieJ Partu Prac:v 
kój. o demokrację ludową!" - Em·er Hodza, pisze o ~ohater-

W numerze tym znajdujemy licz'\e ski~j walee narodu albańslneL.> o 
wiadomości charakteryzujące niespo- wolność i niepatlległość. 
tykany rozmach ruchu obrońców po Ai·tykuł sekretarz~ KC PZPR -
koju na całym świecie. Romana Zambro.wsk1ego pt. „K.n: 

Artykuł w~tęp~y z~tytułow11~y ła~t~1·0 .- oparc1.~:'1 faszystO\~·sk1eJ 
„Związek Radziecki - merna os!usa kh~1 Tito. na. wsi , n.a P?dsta~v1e t~z 
nokoju i bezpieczeństwa. narodow", lenmowsklCh wykazuJe, ze klika Ti· 
analizując walkę rządu radzieckiego tu, faszyzując Jugosła)':'ię, ~or~uje 
o pokój i bezpieczeństwo ~iędzy~a- na każdym kro~u rozwoJ. kap1tallsty. 
rooowe podkre8la, że na:od radzi~- cznych ele:mento:v k~łacloc):i na W•l 

cki, rząd radziecki. i partia komum- kosz~.e~ me maJ'.!;CeJ granic e~splo· 
styczna są, jednomyślne w swym po- aiaCJl i degradacJ1 podstawoweJ ma· 
stanowieniu zabezpieczenia ludzkośc! sy chłopski~j. . . 
prze& nowymi wojnami i nowymi Przewodniczący Kon;mms~yczneJ 
cierpieniaini, które p.rzygotowujq a·· Partii Austrii Johan Koepelmc.k ~v 
merykańsko • angielwy podżegal!ze artykule pt. „Walka ludu austriackie 
wojenni. . . ą-o o p~kój .i niepodległo~ć" . stwier· 

Pismo zamieszcza llczne matena· aza m. in., ze rząd, nustrrnck1 zyskał 
ł" z frontu walki o pokój, a.. przede sQbie smutną słMvę jedynego rządu 
,~zystkim komunikat Radz.ieckiego na świecie, który oficjalnie wystą· 
Komitetu Obrony Pokoju oraz komu pił przeciwko ruchowi obrońców po­
nikat Stałego Komitetu światowego koju i akcji zbierani~ podpisów pod 

PZPR i IV Plenum CRZZ, zwiększ•> 
no przede wszystkim zasięg szkole­
nia masowego. W roku szkolenio­
wym 1950-51 przes"hkoli się ok. 225 
tys. mężów zaufania, przewodniczą­
cych rad kobiecych, społecznych ins­
pektorów prac~r, delegatów ubezpie­
czeniowych oraz członków komisji 
zakh1dowych organizacj·i zwi:;zko­
wych, co umoiliyvi awansowanie na 
kierownicze stanowiska związko1Ve 
najlepszych ludzi z dołowego akty­
wu. 
Przewodniczący i sekretarze rad 

zakładowych, społeczni inspektorzy 
pracy, związkowi pracownicy kultu­
ralno • oświatowi pogłębiać bę.:I'! 
swe ,kwalifikacje w 12 wojewódzkich 
szkołach związków zawodowych, k~ó­
re przeszkolą w roku szkoleniowym 
1950-51 - 4 tys. osób. ~iezależnie 
Oli szkolenia kierowanego przez 
CRZZ, w ·ośrodkach prowadzonych 
przez poszczególne związki, prze­
szkolonych będzie 5 t.ys. przewodni· 
czących i sekretarzy rad zakład<>· 

wych. 
W realizacji naszego szkolenia, 

Hóre nasycone będzie w najszerszym 
zakresie ideologią. marksistowskQ, 
kierujemy się hasłem wysuniętym 

przez IV Plenum CRZZ: „:lwiązki 

zawodo,l'e kuźnią kadr". 

jak i młodzież rwąca się do życ!a -
wszyscy zetrali się tutaj, żeby wy­
brać swych przedstawicieli na dziel 
nicową konforC'nc ." ę żeby włączyć 
się do potężnego ruchu, ogarniające 
go całą klasę rQbotniczą przed Ogól 
nopolskim Kongresem Obrońców Po 
koju. 

- „Tyle już zbudowaliśmy w na­
fizym kraju - mówi przedstawidel­
ka Zw. Zaw. Włókniarzy, tow. Ra­
qziejo~ska - a wiele jeszcze pracy 
nas czeka. Aby zrealizować nasrze 
plany, aby wywalczyć jasną pmysii­
łość dla na~ych dzieci, potl.'2ebny 
nam jest pokój, Pokój ten wywal­
czymy wspólnie ze wszystklmi poi;tę 
powym\ narodami świata, rze Zi.viąri­
kiem Radzlnckim na czele!" 
Ktoś z personelu technicznego od-

. czytuje głośno zobowią1z;ania: posta­
nawiamy <lop!Jnować procesu teeh­
nologicznt1go, aby podnieść jalcośó o­
snów. Zubuwlązujemy się złikwido­
war doty-cltc:r.asowei odci~.ganie nici 
w osnowach, <'O da. osznędność przę 
dzy osnowowej 700 kr; na. miesiąc, 

Na sali oklaskt. Następują wybl)­
ry delegatów. Wybrano 62 spośród 
partyjnych i bezpartyjnych, star­
szych i młodrricży. Będą oni repre­
zentowali Nową Tkalnię na dzielni­
cowej konferencji obrońców poko~u. 

CZYNEM UCZCIMY KONGRĘ~ 
POKOJ"ut 

„Podniesiemy ilość wspóha.wo-d.nl 
czących o 10 proc. - głosi izobowią· 
rzanie. - Utworzymy brygady naj­
WY'łszej jakości. Zlikwidujemy u­
brudzenia towaru oraz zmniejszymy 
do minimum braki powstałe na wy­
kończalni. Zwerbujemy do koła LK 
wszystlde pracujące u nas kobiety", 

Na konferencję <kielnicową wy­
brano 32 delegatów spośród cies2ą­
cych się największym rzaufaniem u 
łogł robotników. -

W podobnym nastroju pmebiega­
ły zebrania wyborcze na Księżym 
ilVIłynie i na Terenie G, gd2ie równie 
żywiołowo manifestowano wolę wal 
ki o pokój. • 

W imieniu 80 miln. kobiet 
MFKD domaga się 
położenia kresu wojnie w Korei 

GENE W A (PAP). - Z Paryża. 
donoszą, że Międzynarodowa Fede­
racja Kobiet Demokratyczn.vch wy­
p.tosowała rio sekretarza generalnego 
O~Z ,Tryg"Vc Li~. depeszę, ;v której 
w imieniu 80 m1honow kob1et-bojow 
niczek o pokój wyraża p1>parcie dla 
propozycji przewodniczącego Rady 
Uezpieczeńs~wa Malika, zmierzailłcej 
do pokojowego uregulow;mia proble­
mt1 koreańskiego. 

Knowania US.A 
no ~rodkowym Wschodzie 

Z uwągą sluchali rz:ebrani referatu 
przewodniczącego rady r1mkladowej 
wykończalni tow. Musiała. Gdy skoń 
czył, długo rozlegały się okrzyki: po­
kój! Stalin! Bierut! Wyraz. ridecydo­
wania, malujący się na twarzach, 
świadC?.ył o tym, że każdy rz; robotni 
ków gotów jest ze wszystkich sił bro MOSKWA (PAP) - Agencja 
nić pokoju i walczyć o jego utrwa- TASS donosi z Damaszku, za jed­
lenie. Najlepszym dowodem, że zalo nym rz. miejscowych d2ienników1 że 
ga wykończalni dobme pojęła na w najbliższym czasiie na środkow-1 
c:zym polega walka ro'i:lotnika polskie Wschód przybędzie 150 oficerów 
go w obronie pokoju są zobowiąza-1 amerykańskicłr, by zająć kierownicie 
nia, rL jnkimi wśród ogólnego entu- stanowiska w filiach amerykańskich 
rzjazmu wystąpiono na 2ebraniu. towarzystw nafto?Ych. 

rracownicy administracyjni „Prasy" 
na cześć _ Kongresu Pokoju 

Pracownicy adn1inistracyjni RSW 
„Prasa" w Łoc\~i, postanowili na 
cześć Kongre~u Pokoju nriz.yjść ri 
pomocą pracownikom introligatorni, 
zatrudnionym przy produkcji ksi11żek 
szkolnych. 

Pracownicy administracyjni RSW 
„Prasa" w Łodz.i - poza godzinami 
swej własnej pracy - skontroluj• 
800.000 podręczników szkolnych -
przeznaczonych dla dz.iatwy robotni 
czej i chłopskiej. 

IJroczqste zalcończenle . 

drugiego etapu ·współzawodnictwa w MZK 
Staraniem Komitetu Wspólz:"iwod cownikom 16 nagród pierwsz.ych, 29 

nictwa prny MZK w Łodzi odbyło drugich i 47 tr:zec.ich, n'a ogólną su­
się uroczyste żeoranie w Teatrze jm. mę 430.000 zł, 
Jaracza, na którym wręC'lono odi.na Uroozystpść riostała l'.akońC'lona 
czenia i nagrody wyróżn1011ym pra . . 
cownikom. wystawieniem sztuki L. Kruczkow-
Ogółem wręczono zasłużonym pra I skiego „Odwety". 

Bandyci z· WIH-u przed sąiem 
nię „Samopomoc Chłopska" w Do-
broniu. · 
Część oskarżanych odpowiadała r: 

zarzutu nie zameldowania władzom 
o p~estępczej ddałalnoścl gł6w.nych 
podsądńych. 

Kongresu Obrońców Pokoju. Apelem Sztokholmsknn. 
Ważne znaczenie posiada opublilco Pismo z!in~ieszc.za P?nadto artykuł 

wany w piśmie obszerny . arty\rn~ pt."„Rok sw~ęty 1 .polityka Wa~~k~­
przewodnicząceg·o KomunistyczneJ nu , wykazuJący f1asco kampanu ~a 
Partii USA - Wi\iama W. l'.ostera tolickiego obskurantyzmu, l}tóra me 
nt. „Front ludowy i dem1 '•racja l~· powiodła się ani finansowo ani J?ra 
dowa". 11apieany - jak wskaz_uJe pagan<\owo, przegląd prasy bur~u· 
autor - w celu wyjafoienia i opr.i· azyjnej, wykazujący istotne cele m· 
Mwanil\ gzer~i:u zagadnień porusza· terwencji amerykai1skiej w Korei O· 

~eh ·.iodcz&J' proci ,u \)rzeciwk-' raz; szereg innych in.formacji. 

Przed Wojskowym Sądem Rejono 
wym w Łodzi odpowiadała 12-vso· 
bowa banda c: Feliksem Jachimcza­
kiem, Ignacym MiiUałą, Tadeuszem 
Więckowskim i Edwardem Starzy1}­
sk1m na czele. Oskarżeni - b. człon 
kowie WIN, dąiąc siłą do 1imi;my u­
strojµ Polski Ludowe3, gromadzili. w 
okresie od połowy 1949 r„ do chwili 
ujęcia, tj. do 17 stycimia 1950 r., ka­

Głód W Indiach rab.Lny, pistolety, granaty i am11nl„ 
cję, prrzechoWYwane skrzętnle na 

MOSKWA (PAP). - Jak dónosi cment11nu, w stodole bądź na stry­
llgcncja. TASS z Delhi, ·sytuacja żyw chu. Jako miejsce dzialalnoścl p.cize 

Mocą wyroku skazani wstali: Ja• 
chimczak, Mi.z.lala i Staray11sklt - na 
8 lat więzienia, Więckows:d - na 7 
lat wię:;ilenia, pozostali oskarianl, w 
zależności od stopnia winy, a:o~!aii 
skazani na ka.ry od 1 roku do li lat 
wi':'Zienia. 

· · I d" h 
01

,
1 

bat·dzi"eJ· stwcy obrali sobie teren powiatu ła 
nl)11C1owa w n 1ac c z skiego, • 
się pogarsza. Miliony ludi-i dotknęłP l WiE:f!kowski i Starrtyński m. in. 
blęslrn głodu.. · zorgaliia'.owali napad na s1)ółdziel· 

W stosunku do głównych osk:ar?o· 
nych Sąd orzekł całkowity orzci;11.­
dek mieni.a na r.zecz Skai·bll Pań­
stwa. 



Dod"qtkowa akun1ulacja w przentąśle 'CO 
. 

nam d a je 
Cała żałoga musi brać -udzi_ał. Plan 6-leini? 
wun.:.:1~~.~ ~~o~~~~.~~~-~~.~~~.~1~,. :!w~!~ :.~~'w'~~??~.~.~~;:. N:.... -i-e--h--~-d-z_i_e-.--,-e--r---e_n_o_"_w_, 
d~rce narodowe.i Jest powsze_chnie ,ob1>w1ą,~ym na.kaa:eim. Ob1~tża.- nych oszczędności jesizcize wyższych. Przypomnitjmy sobie, że w roku u- d 
me kos~ów wlaAQlych w ró:mych d~edzlnach p~mysłu, tra.nspor- biegłym, prrz;y opracowywaniu pla- gospo arczo 
tu i rolnl.otwa ·winno prz~·nleió w okresie Plan~ Szescl~letn~ego bardzo NIE ZA.J>OMINAC nów produkcyjnych liC'lne llałogi by 
t>Owatn.e oszczędności, przynajmniej w wysokosci 3 b1lionow złotych. o ZAŁODZE ły w stanie przedstawić administra 

zacofanych 
s_uma .ta _Posłuiy do_ ~fina~DWania połowy wielk!ch inwestycji w okre cji swó.J własny ,;kontr _ pliin", „Jednym z podstawowych zadań Planu 6-letniego winno byE 
ste n.a.1blłzszego szesc1olec1a. Bez J)rżeprowadzema rma-0znych oszczę- Zadanie, • iprzeprowadzane przez uwqłędnia.jący w szerszym stopniu zap.oczątkowanie na szeroką skal~. długotrwałego prucesu, zmierza-
dno~ci w różnych dziedzinach gospodarki narodowej WYkona.nie Planu Zakłady im. Niedzielskiego, jest motliwości produkcyjne zakładów. jącego do bardziej równomiernego niż obecnie, rozmieszczenia sił 
Sześcioletniego było by niemoilLwe. wielkiej wagi. Dodatkowa al\umula Trzeba taką inicjatywę pobudzać i wytwórczych przez uprzemysłowienie terenów dotąd gospoda.rczo 

Dlate10 też zadaniem ikażdego 
pneds!ębiorstwa, obowiązkiem jego 
kierownictwa i czato~ jest niebstan 
'ne st&ranic o nbniżanie !kosztów wła 
snyeh produkowanych przez siebie 
tuwarów cey ież oddawanyoh 'Usług. 
Źródeł obniżenia kosztów własnych 
należy s2ukać w oszczędnościach, 
d{)kimywanych na zuiyciu sur<>wca, 
materiałów teehnicznych, artyku­
łów p<>mocniezych, energii itp. Po­
ważne aszczędności zapewnia. prze­
kraczanie planów produkcyjny~h 
dzięki wzrostowi wydajności pracy, 
popra.wa jaJc~ści towaru ora.z likwi· 
dacja przer-OStów. administracyj­
nych. 

Walka o obniżanie kosztów włas­
nych musil być ·prowadzona w spo­
sób .planowy. Udzlał w :niej musrzą, 
vniąć nie tylko czynniki admlnlstl'l 
cyjne, ale również cała %a.loga. da­
nego zakładu pracy. To jest waru)1-
k1em powodzenia tej akcji. Sprawą 
kształtowania się kos'Ztów własnych 
muszą więc ipteresować się również 
organizacje partyjne i związkowe, 

ZADANiA DODATKOWEJ 
AKUMULACJI 

Przed naszym~ zakładami prnemy 
słowymi stanęlo zadanie już obecnie 
planowego obniżenia kosztów włas­
nych w stosunku do kosztów. zapla­
nowanych na rok bieżący. Zadanie 
to pod narz.wą dodatkowej akumula­
cji polega na wygospodarowaniu 
przet .zakłady pracy większego zy­
sku, and_teli przewidywały to plany 

finansowe tych zakładów na rok 
bieżący. Będzie to możliwe dzięki 
przeprowadzeniu różnorodnych o­
szczędności. 
Między innymi/ do wykonania te­

go zadania pnystąpił pl'Zemysł weł 
niany. O rozpoczęciu tej akcji w Za 
kładach Przemysłu Wełnhmego im. 
Niedzł~kłego w Łodzi donosi nasz 
korespondent fabryc.zny z tych zakła 
dów, tow. Łukaszewicz. W przesła­
nej do redakeji korespondencji czy­
tamy: 

„Jednym z podstawowych ozyn 
ników · wYko~anla Planu Sześcio­
letniego jest skrupulatna oszczt:­
dność na wszystkich odcinka~h 
produkcji. P od tym hasłem właś 
nie odbyło się .ze·bra.nie przedsta­
wicieli całej naszej załogi. Na. ze­
braniu tym omówiono możliwo­
ść! zakładów zaoozczędzenia do 
końca bieżącego raku sum:v oko­
ło 273 miliionów złotych. Utrzy­
ma.nie na. przykład dolnej grani­
cy wagi tkaniny przyniesie oko­
ło 20 mili-0nów złotych, na stoso­
waniu odpowiednich barwników 
i chemika.tfi możemy zaosicz~­
dzić około 1ł miln. złotych. Pod· 
niesienie wydajności pracy o 5 
proc. przysporzy 12 miln. zł,". 

Liczby te nie są jeSllcze ostatec2:­
ne. Ustalono je po wstępnych obli­
czeniach. dokonanych rz;godnie z za­
lesenif!m Centralnego ~arządu Pre~ 
mysłu Wełnianego w ciągu dwu dm. 
Niewątpliwie przeprowadzane dalej 
badanie moi.liwości zakładu w dzie­
dzinie oszczęqzanla przyczyni się do 

cja w samym przemyś!e weln1anym, obecnie, gdy ustała się źródła. oszczę zacofanych". 
dzieki osiągniqciu prrzez ten pnze- dności. z referatu tow. Hilarego Minca na V Plenum KC PZPR. 
mysł ponad planowego zysku ma Trzeba też pamiętać o tym, że do- ,.. • • 
wv. nieść około 5 miłla.rclów złotych. świadczenia jednego zakładu w d2ie . . · h ,,Z naJ"większym uznaniem - mówi salowy ZPB im. 1 DY. -Dlatego też iżadanie to nie może dzinie obniżania kos.ztow własnyc -być prze-.r. nikogo lekceważone, a do muszą być upowszechniane. w prze wizji Kościuszkowskiej, tow.• WH.1dysław Kubiak - powitałem za-
wypracowania je~o wytycrm~ch o- myśle wełnianym na przyklad sto- pa\l</iedź powstania w okresie sześciolecia nowych zakładów prze-
taz realizacji tych wytycznych na- suje się różne mieszanki, przy czym rnysłowych na terenach dotychczas gospodarczo Z;łcofanych. Na 
Jeży wciągnąć cały aktyw /Zakładów mieszanki dla wyprodukowania te- skutek chaotycznej, bezplanowej gospodarki kapitalistów przed 
pracy, przede wszystkam przodowni go samego artykułu są w różnych wojną, były w naszym kraju tereny, pozbawione nfemal całkowi-
k6w pracy i racjonalizatorów. Ten. zakładach różnie zestawiane, ko- cie zakładów przemysłowych. Ludność takich zaniedbanych miast 
postulat. ni:!stcty, jeszcze nie jest szty kh więc też różnie się kształ- i miasteczek szczególnie dotkliwie odczuwała przed wojną skutki 
w pełni wypełniany. tują. Wysuwa się więc konieczność . · tk· h kl teJ' gos"'odarki kapitalistyczneJ·. Nie maJ·ąc żadneJ· możności ipraćy, w Zakładach jm, Niedzielskiego stosowania we wszys ie za a- I:' 

• h r1 k · h ten sa asorty cierpiała nędzę, zmuszana była do emigrowania do innych ośrod-na praykład krótki termin opraco- <1ac pro u uJącyc m 
wania planu dodatkowej akumula- ment- tej samej :rncieszanki, za11ew- ków. ,, 
cji sprawił. że zostało to dokonane niającej dobrą jakość towaru, a je- Plan Sześcioletni kładzie kras tym pozostałościom bezplanowej 
v:łaści\\<-ie tylko przez czynniki ad- dnoc7,eśnle zestawionej tak, że koszt gospodarki kapitalistycznej. 80 procent nowych zakładów zostanie 
ministracyjne i kierownictwo tech- jej jest najniższy. · uruchomionych na terenach, dotychczas mało uprzemysłowionych. 
niczne :fabryki. NScrada, o której p1- Sprawa docla.tłcowej akumula- Zakłady te zatrudniać mają około dwu trzecich załogi, przypadaj,-
Me "'yz'e1· nasz kor·cspondent tow. c.it. przeprowa<111ane.f drogą obni- f k' p t , t ł k ł .,.,, " · · k t' ł h .1 ceJ· na t~ nowe a bry 1. ows anie- czy a em - o ręg p:i:zemys owy 
Łukasze\vi~., odbyła Si."' wprawdzie zania. osz ow w asnyc , urogą ł "" " d ś · · 1k· • a w wo1· ewództwie krakowskim, warszawskim, ko o Częstochowy, 
lJrZY udziale również prnedstawi- oszeze no. c1 1 wa ·1 z przeiaw · mi \vszelldego marn~ra.wstwa Kidc, Lublina, na Kujawacp. I tak każdy również i w swoich stro-cieli organi'lacji partyjnej, rady za- · ł kładowej ora7. przodujących robot- musi więc być dokładnie przemy nach znajdzie pracę, która mu odpowiada. Nareszcie ca y nasz kraj 
ników z poszczególnych oddziałów ślana przez aktyw partyjny i osiągnie równomierny stopień rozwoju pod względem ;przemysło-
zakladów. nie stanęła jednak na z.wiązkowy w za.kładach pracy. wym. 
nieJ· właściwie sprawa akceptacji Swiad<>ma. walka 0 oszczędność Uwinżam, że obowiązkiem naszym jest zdobyć się na jak naj-

t musi bowiem stać się udziałem . wypracowanych pracz kierownic :-vo w_iększy wysHek, a.by te wspaniałe plany w pełni wprowadzić w ży-
rzakładów li<izb. Udr.iiał czynnika każdeiro członka załogi. c•e". 

k · Stanisław Kosicki. spolecnneg
0 

w tej tak ważnej a . cjt ______ _::~::_:::_::....;:,::::::::.:.:_ ___ ..:_ ____ T ___________ --::-----=-----_,.. 
był więc raczej bierny. A nie na.le· Ro s K A of REM o NT y ż:v przecież wątpić, że robo-tnlcy Za- T . 
kładów im. Niedzielskiego, przodow 
nicy pracy i racjonalizatorzy, mah, 
wiele do powiedzenia. w s11rawacb 
oszc7.ęcl7.ania. niezbędnym warunkiem wykonania. planów produkcyjnych 

utkwił mi w pamięci pewien ślusarz, który w_ ~d~lale remontów s.trony ~ZPB t,w .marcu b_r. odb_vła 
ZPB Im. Kunickiego „staczał bój" o kawałelc clenkiC:J sko~y, .potrzebnej s:ę 'V'.' tej sp.rawie ko.nlerencJa z przed 
do remontu trzepaka. Stał przed binrkl~m w kombinezonie .1 wyrzuca- s~aw1c1elam1 zakładow pracy, a do-

Na froncie współzawodnictwa 

Ten błąd należy naprawić. Plan 
dodatkowej akumulacji, ro7.bity na 
po~zczególnc odd2:iały, musi być do­
prowadzony do całej załogi. TI'.Zeba 
go omówić na zebraniach organiza­
cji partyjnych i grup zwiąrr.kowych. 
Trzeba wskazać wszystkim robotni-

jąc przed siebie dłonie czarne od smarow, wołał: „Przeclez. tu. chodzi p1cr~ w czerw.cu yrzysłano do za. 
o maszyni:, 0 produkcji:! Gdy dam skórę grubszą, maszyna znów kładow zapytame, .Jak ta_ spraw~ w.Y· 
wkrótce stanie. I co wtedy z wykonaniem planu? gląda), rue rozwinął się nalczyc1e, 

Tow. lebrowska - wzorem pracowitości 
kom na znacrz;enie źródła tej dodat· Miał rację ów ślusarz, gdy sprawę brygady remontowe. ZPB im I Dy· 

wizji., stojące na czołowym miejscu 
w przemyśle bawełnianym pod wzglę 
deń1 realizacji planów remontowych, 
zawdzięczają swe osiągnięcia tylko 
własnej inicjatywie, usilnym zabie­

g(Jm o częi;ci zamienne, o ludzi, po­
trzebnych do robót remontowych. 

• 

I - Nasza Krysia pracuje na „ko­
lorówkach" - oświadcza radna mło 
dzieżowa z ZPB im. Harnama, gd)' 
zapytujemy o młodą tkaczkę, tow. 
Krystynę Żebrowską. - N a pewno ją 
zastaniecie, gdyż ona nigdy nie spó 
źnia się ani nie opuszcza dni robo­
c.-zych. 
.Młoda tkaczka jest istotnie ww­

rem pracowitości i bardzo lubi swe 
zajęcie. Do współzawodnictwa przy 
stąpiła jako jedna z pierwszych, a 
kiedy przechodzono z 2 na 4 krosna, 
nie czekała ani chwili tylko od razu 
przystąpiła do pracy na „czwór­
kach" wiedząc, że wielowarsztato­
wość przynosi korzyść robotnikom. 

Obecnie, choć pracuje przy tkani 
ni.e w kratę, zawsze' przekracza 100 
·proc. normy, a ilość I gatunku do­
chodzi tł niej do 97 proc. Jej towar, 
to prawie zawsze ekstra i prima. 

Nic dziwnego, że tow. Żebrow­
ska dobrze zarabia i otrzymuje na­
grody we współzawodnictwie pra­
cy. 

remontów powiązał z zadaniami rea­
kowej akumulacji - walki o oszczę Jizacji Planu 6-letniego. Miał 'ją tym 
dność, walki o obniżenie k~sztów bardziej, że przemysł ba.wełniany do 
własnych w walce o wYkoname Pia I tej pory nie wypełnia planów remon. 
nu Sześcioletniego, planu wzrostu lowych. Postoje maszyn w I kwar­
naszego potl'ncjału gospoda.rczl'go I tale bieżącego roku wynoszą ponau 
planu wzrostu dobrobytu mas pra- 8 proc., co świadczy o złym plano­
cujących. Osiągntęclem prnez przed- waniu t przep~owadzenlu remontów. 
siębi-Orstwo ponadplanowego zysku • 
należy 23.interesować 11.ałogę przy- N1ewykonywane plany 

Dot'vchczasowe 
zaniedbania wyd~ialu 
mechanicznego CZPB pominając jej jednoeq,eśnie. że ten w ciągu pierwszego półrocza wie­

p1>na<l11lan<>WY zy~k. czt;.-~ciowo od- le zakładów nie zrealizowało swych Sprawa remontów była poważ.nie 
pi:owad1.a.ny przez zakłady n11. PsP0 planów w dziedzinie zapobiegawczych zaniedbana. Wvdzial mechaniczny 
k1>jenie ogi)lnych p1>trzeb gospo- i kapitalnych remontów parku ma- Centralnego Zarządu składał się do 
da.rki narodowej, jest jednocześnie szynowego. Różne są tego przyczy- niedawna tylko z 2 pracowników. 
źródłem tworzenia się Funduszu Za. ny. w ZPB Im. Armii Ludowej kle- Oczywiście, byli oni ,.po uszy" za­
kłailowego, przezuacz1>nego na na- rownictwo wydziału n;montów nie grzebani w papierach. Zakłatly przy 
grody i premie dla wyróżniających wykazuje odpowiedniej inicjalywy syłały im planowany i wykonany 
się pracowników za•kładu oraz do- ani energii, nie potrafi przyspieszyć stan remontów - wydział sporządzał 
da.tkowe zaspa.kajanie ich potrzeb przebiegu robót i skutecznie staroć wykresy, przesyłał je do odpowied­
soojalnych i kulturalnych. się 0 części zamiepne. W ZPB im. Ku- nich insl:incji i na tym polegała cała 

nickiego do wykonania ustalonych jego działalność. Nic zatem dziwne. 
robót brakuje 19 brygad remonto- go, :ie mało kto w CZPB orientowl\ł 
wych. Inne zakłaqy skarżą się nd si<; w priyczynach nlewykonywania 
niedostateczny kontakt z Central- planów remo-ntowych, znal trudności, 

&WIADOMA WALKA 
O OSZCZĘDNOSC 

Na pewno wtedy plany administra nym Zar1ądem Przemysłu Bawełnia- z Jakimi borykały się zaklatly - nie 
cii Wzbogacone tzostaną o nięjeden r,ego. brak z jego strony opieki i za- miigł więc sprawdzić. czy podawane 

Sla d e 01 n aszych korespondencji 
interesowania dla tak ważnego za- cyfry były zgodne z prawdą. Spra­
gadnienia, jakim jest stan parku ma- wozdania, odpowiedzi i ·zapytania, in­
szynowego. Kierownik remontów z strukcje, których wykonania nikt nie 
ZPB im. I Dywizji Kościuszkowskiej kontrolował, krążyły nieraz miesią­
tow. Lasklewicz stwierdza, ie fui od cami. Ruch remontów szybkościo­
dawna nikt z wydziału mechaniczne- wych, mający wprowadzić przew1ót 
go CZPB nie był w fabryce i nie w dotychczasowym systemie remon­
skontrolował, jak wykonuje 6i<; tutaj I towania parku maszynowego, n!e za­
piany, na jakie trudności napotykają stał otoczony odpowiednią opięką ze 

·* * * W odpowiedzi na korespondencję 
tow. Polankiewicza pt. „Zamrożone 
kapitały" dyiekcja ŁZPGG nadesła­
ła następujące wyjaśnienie: „Istot­
nie na składach znajdują się pewne 
r.ieupłynnione jeszcze artykuły, jak 
drut aluntini~'VY· Dyrekcja za'.<ła­
dów· dokłada starań, aby pozostałe 
je€zcze zbędne remanenty sm·owców 
i p6łfabryka.tów w jak n.ajkrrótszym 
ei;asie upłynnić". 

• 1t * 
W zwij!zku z korespondencją. tow. 

Dobra-czyńskiege> pt. „Hałas nie 
sprzyja wydajnej pracy". dyrekcja 
Łódzkich Zakładów Cewek Przędza! 
mczyeh Nr 1 podaje, że przez dluż­
azy czas w biurach ŁZCP istniały 
JJJieno11nalne warunki pracy, spowouo 
wane szczupłością. pomieszczeń. Obe· 
enie jednak na skutek energ:icznych 
starań ŁZCP wyremontowan·y został 
lokal przy Fabt·yce Cewek Nr 1, do 

' l2·_::~'.' 
··. 

kąd w najbliż.szyĆh dniaeh :przen~e- ·1 część personelu dziiału. handlowego 
si-0~y będzi~. jeden z '~ydzialów n~- z.ajn~ie leps.ze, wygodniej~_ze pomie~z 
szeJ dyrekcJ~. Tym samym duza czeme w gmachu dyrekcJ'l". 

Czek amy na szpulki S zatnia na strychu 
W ZPDz. jm. E. Plater, oddział 

I przy ul. Bandurskiego 9-11, od 
dłuższego już czasu brak szpulek 
do cewek. Cewiarki co kilka mi 
nut odrywają się od produkcji i 
idą na poszukiwanie szpulek, co 
znacznie zmniejsza wydajność 

pracy na tym oddziale, jak rów­
nież obniża zarobki cewiarek. 
Przypuszczalnie w Centrali 
ZPDz. im. E. Plater szpullki są, 
tylko nie ma ich kto „t;>rzy­
wi.eżć". Dyrekcja zakładów win­
na wreszcie zainteresować się tą 
sprawą i dostarczyć szpulek na­
szym cewiarkom. 

E. Kurzawa 
ZPDz. im. E. Plater 

W atelier Przeds. Państw. „Film 
Polski" kilkakrotnie już porusza 
no sprawę szatni dla gn-1py te­
chniczno - oświetleniowej. Od 
1946 r. grupa ta już kilkakrotnie 
miała zmienianą szatnię. W koń 
cu urządzono ją na strychu. Gdy 
jest pogodnie· , szatni można uży­
wać, lecz podczas deszczu woda 
strumieniami przecieka przez 
dach i niszczy ubrania. 

-~--~·~---~ 

Co na to CfJS Z "? 
Tow. Teodor Stachurski, nau­

czyciel PSTP, 15 giudnia 1947 r. 
złożył do Kuratorium podanie w 
sprawie przyznania mu dyplomu 
nauczania. 

Dyplom nauczania dla nauczy­
ciela zawodu jest konieczny, 
gdyż poza związanymi z nim 
uprawnieniami umożliwia otrzy­
mywanie specjalnego d~dalku w 
wysokości 2.000 tl. miesięcznie. 
Podanie, które zostało wy­
słane · bezpośrednio do Kura­
torium, w lutym 1948 r. przesła 
no do szkoły celem wydania o­
pinii. Od tego czasu ślad po po­
daniu zaginął. 

W 1950 r. tow. Stachurski wy- , 
stosował drogą służbową do 
CUSZ zażalenie z -orośbą o 

przeprowadzenie dochotizenla w 
tej sprawie. Podanie to doszło do 
DOSZ, ale DOSZ z nieznanych 
względów nie odesłał zażaleriia 
dalej. Tow. Stachurski pisał iuż 
w tej sprawie również do Zarzą 
du Głównego ZNP. w Warsza­
wie. Polecono Oddziałowi ZNP w 
Łodzi zbadać sprawę i stwier­
dzić, z jakich przyczyn podanie 
tow. Stachurskiego nie wstało 
do tej pory załatwione. 

W taki to ;posób z ~iny tępe­
go biurokratyzmu, gnieżdżącego 
się jeszcze w niektórych instytu 
cjach, tow. Stachurski już 3 rok 
~zekn na załatwienie 5wego po­
dania. 

K. Przychodnia. 
PSTP 

'f.ryjście jest tylko jedno: albo 
przenieść szatnię do innego po­
mieszc niu albo napnnvić d.:d1 

H. Wj}k 

P. P. Film Polski 

i:;rzybleraJąc charakter dorywczych 
przedsięwzięć w niektórych fabry­
kach. 

Sprawa remontów 
na nowej drod ze 

Fakt, że w wydziale mechanicznym 
nastąpila niedawno reorganizacja., •o 
stal powitany z prawdziwą radością 
priez wyrlzialy remontowe zakładów 
bawełnianych. Przewodnią. myśl~ no 
wego kierownictwa wydziału je~t 
wyjście zza biurka, ścisłe powiąu.­
nie się z zakładami pracy. Powstaie 
tutaj ekipa lotnych inspektorów, któ· 
rzy odwiedzając stale zakłady pracy 
będą doskonale znali bolączki każ­
dej fabryki. Inspektorów tych wer 
huje slę z fabryk - są. to ludzie od 
p1odukcjl, fachowcy, którzy sami po 
trafią wziąć klucz do ręki i zakrz'łt­
nąc" się przy remontowanej maszynie, 

Wzorcowe remonty, już przepro­
wadzone w kilku zakładach, staną si~ 
pprlstawą do opracowania i wprowa­
dzeniu w .życie metod remontów szyb 
kcściowvch. Przewidzie.ne na rok 
bieżący kmsy ~pawa1ników i rcmon­
to\'.'Có1·: 1asilą wyd7.ialy remontów 
nowymi siłam;. Ba1.y remontowe. 
bqdące obecnie w stadium orgAni1acJI 
przy dawnej „Jedynce", „Trójce", 
„Szóstce" i „Dziewiątce Bawelnia. 
nej", dostarczą zakładom najniezbęd· 
niejszych części zamiennych. 

Walka o remonty -
to walka o plany 

Wydział me.chanlczny CZPB, który 
rozrasta się obecnie w nową, opera­
tywną. zatrudniającą liczny personel 
komórkę, wreszcie obejmie swą właś· 
ciwą rolę. Należało by tylko wyra­
zić życzenie, aby nastąpiło to jak 
najrychlej. Każdy miesiąc ma wiel­
kie znaczenie w walce, jaką klasa ro 
botnicza toczy o f:>ełne wykorzystanie 
parku maszynowego. 

W chwili, gdy przemysł bawełnia­
ny wstępuje w okre5 Planu 6-letnie­
go, gdy rozpoczyna kampanię o pod­
niesienie wydajności pracy, o wzmo 
i:enle pmdukcji tkanin o 50 proc„ za. 
gadnienie remontów winno stać sic 
i1ieustanną. troską CZPB. Im szybcieJ 
lepiej, staranniej i oszcztdni~j 
remontowane będą nasze maszyny -

I tym lepsza, większa i tańsza będzie 
nas1,a produkoja. H. Sam. 
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Nie jednor.azOwa akcja 
- lecz :trwały. system 

naboru kandydatów do szkół partyjnych w • sprawie 
Uchwała IV Plenum KC ~ w D · 

sprawie W!Zmocnienia nowymi ka- wie organizacje 
cb:ami aparatu politycenego naszej dwa różne wyniki 
Pa!-"tii. st~ierdza, ż,~ do pierwnego pracy 
pazdrz:i.ernika należy wytypować 
3.~(){) ~andydatów, którzY. po odpo­
w1edn1m przeszkoleniu rz:asilą szere­
gi funkcjonariuszy partyjnych w 
mieście i na wsi. Ma to b. poważne 
r.~a<:tteni~ w okresie zaost:rnającej 
!lę walki klasowej, szC1Zególnie na 
odcinku wiejskim. 

cy Śródmieście - Prawa wytypowa­
no ~ledwie 2 radców zakładowych. 
W Fab'ryce im. Wiosny Ludów wy· 
typowano tylko dwóch aktywistów 
organirLacji masowych. W Fabryce 
im. Kocrzaskiego -. 3. W „Czwórce 
Galanteryjnej" - 7. W Zakładach 
im. Pierwszej Dywizji Kościuszkow 
skiej egzekutywa oświadczyła7 „Nie 
zabierajcie nam ZMP-owca Majch­
rzaka, gdyż jest on filarem organi­
zacji młodzieżowej".„ 

dostatec~e interesują się pracą ak 
tywistów tych organizacji. . 3 Wśród wielu organ:i:z.acyj pair· 

Sprawie te.i poświęcił specjalną 
uwagę tow. Bierut, który w swym 
l'eferacie na IV Plenum KC podkre• 
ślit, że „akcja naboru nowej kadry 
winna stać się poważnym wydarze­
niem politycznym i nowym źródłem 
wzmoionej aktywności mas partyj­
nych"~ 

Pracę organizacji podstawowych 
w okresie naboru do szkolenia par­
tyjnego cechowała pewna nierówno 
mierność. Charakterystyczny jest 
fakt, że w więksrzych zakładach pra 
cy wytypowano mniejszą ilość kan· 
dydatów, nie zawsze odpowiednich, 
podcizas gdy organizacje o mniej­
szym licz.ebnie składzie dobierały 
kand:)datów bard"-iej starannie, da­
jąc w stosunku procentowym o wie­
le więcej ludzi. 

Organizacja partyjna Ośrodka 
Konfekcyjnego Nr 2 licząca 400 
członków wytypowała 5 towarzyszy, 
,z których zatwierdzono trzech. Orga 
nitzacja ta winna by-la wytypować 10 
towarzyszy. Okarzuje się, że egzeku­
tywa nie doceniła poważneg . izna­
czenia przygotowania rezerw kadro­
wych do aparatu partyjnego. 

W większośd .zakładów pracy nie 
:-vytypowano iprzewodnicizących ZlVIJP 
1 rad zakładowych ani też członków 
prezydiów rad zak·ładowych. Daje 
się również zauważyć. izbyt mały od 
setek towarizyszy, sekretarzy organi 
ą,acii podstawowych i oddziałowych. 
Nie .zwrócono uwagi na prrzewodni­
czących ekip łączności. Niedociągnię 
ciem jest również fakt słabego zain­
teresowania się naborem kadr w 
organizacjach partyjnych na terenie 
szkolnictwa. 

tyjnych w ~olnictwie nie 
zainteresowano się sprawą wytypo­
wania nauczycieli rz.e szkół podsta· 
wowych, licealnych lub też przemy­
słowo - zawodowych. A pnzecież ro­
rtwój kulturalny nasizego społeczeń­
stwa id~e w parze ,z rozwojem go­
spodarcizym i politycznym kraju. 
I dlatego nie można w pnzysdości 
ograniczać zagadnienia stworzenia 
rezerw kadrowych jedynie do ram 
odcinka przemysłowego, lecz rozs.ze­
rzyć je na cale nasze życie - gospo 
darcze, politycizne, spolecrtne i kultu 
ralno - oświatowe. I 

Jan Adamowski. 
Woźnia~ Józef - traktorzyst;'w PGR Babsk, pow. rawsko-maz.owiecki, 
wykonu1e 108,6 proc. normy oraz zaoszczęd:z.ił na paliwie 40 proc. 

Komitety Miejski i Wojewódzki w 
Lodzi rzaplanowały pmeszkolić 450 
towarz;yszy w br. Jednak cyfra ta 
nie jest jednorazowa i ostateczna, 
gdyż w miarę rozwoju i roz,budowy 
życia gospodar~ego i polifycznego 
Wlllt'astać będrie rzapotnzebowanie na 
nowe kadry. 
Jakże ri:atem podesizły do tego rza­

gadnienia organ•irza.cje paxtyjne na 
terenie Łodzi? 
Należy stwierdzić, że w początko­

'~ym okres·ie typowania kandyda­
tow do szkoły partyjnej wiele egze­
kutyw organizacji podstawowych 
podeszło do tej sprawy w sposób 
mechanicrz,ny. Członkowie tych egze 
kutyw izrorlUmieli tegoroczny nabór 
jako akcję jednora,zową, po ukończe 
niu której nie trzeba będ:z.ie do niej 
wiracać. 

Brak analizy poziomu 
przygotowania 

i przydatności do pracy 
. partyjnej 

To niewłaściwe irooumowanie 
przyet1:y.niło się do niewłaściwego ty 
powania kandydatów. Ujawniło się 
to podmas pracy Komisji Kwalifi­
kacyjnych 'I' Komitetach Dzielnico­
wych. Okazało się bowiem, że w nie 

Laureaci Państwowych Nagród Artystycznych 

Natomiast w 2lPDz. im. Błażejew­
skiego, gdzie pracuje o połowę 
mniej ludzi i organizacja podstawo­
wa li<!ly 122 crz.łonków, wytypowano 
4 towar.zyszy. Jednak w tej fabryce 
kandydatów zaopiniował cały ko­
lektyw partyjny. Na zebraniu oma­
w!ano szczegółowo każdą kandyda­
turę. W wyniku takiej pracy Komi­
sja Kwalifikacyjna bez zastrzeżeń 
zatwierdziła wytypowanych towa-

Wnioski n~ przyszłość 
Ze~pól pieśni· i tańca 

Sprawa przygotowania rezerw ka 
drowych do aparatu partyfoego nie 
jest - jak wyżej mówiliśmy - je­
dnorazową akcją. Zagadnienie to 
winno stać się systemem. Z pierw­
szej próby naboru kandydatów na­
leży wyciągnąć odpowiednie wnio­
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niem. ź_ródłen: tego powodzeruia , jest 

~ staranme dobierany program i wy-
soki poziom jeg_o wykonania. W p,ro 

T. Kościuszki i oparł się na wspania g"1'mach zespoł!ł- znajdują S;ię utwo­

rzvszy. 
W Fabryce Firanek i Koronek, 

gdzie organizacja partyjna licz.y 7 
członków, wytypowano 2 kandyda­
tów. I onL również zostali zatwier­
dzeni. Ten stosunek procentowy 
świadczy niewątpliwie o pracy orga 
nizacji partyjnej na tych lub innych 
zakładach pt·acy. 

ski: 

Jednym z laureatów tegorocznych 
Państwowych Nagród Artystycznych 
JE'st Zespół Pieśni i Tańca Domu 
Wojska Polskiego. W uzasadnien~u 
nagrody stwierdza się, że przyznana 

1 
Zbyt mały odsetek kandyda- mu ona została za „wprowadzeni'.! 
tów w stosunku do stanu li- nowego repertuaru i upowszeehnie· 

nie muzyki wśród najszerszych mas". 
cizebnego członków Partii na po-
sz<:Q:ególnych zakładach pracy, świad W czasach przedwojennych nie ist 
czy o tym, że nie wsrzystkie egzeku- niał w Polsce żaden zespół o .POdob-
tywy partyjne znają jeszcze dosta- nym charakterze zespół kilku-
tecznie swe kadry. Dowodzi tego set osobowy, posiadający wła-
fakt, że np. na !Dzielnicy śródmie- sny chór, balet, orkiestrę symfoni­
ście _ Prawa .zagadnienie kadr było czną i doskonałych solistów. I co naj 
omawiane po IV Plenum KC jedy- ważniejsze nie istniał zespól, któr~· 
nie w trzech ,zakładach pracy na o- go zadaniem było szerzen;ie sztuki 

. Z byt mało członków gólną ilość 64. Stąd wniosek, że na- - pieśni, tańca, recytacji, muzyki 

h 
leży na każdym posiedrzeniu egrze- wśród najszerszych warstw społe­

organizacii masow yc kutyw wstawiać do porządku dzien czeństwa. 
Poważnym mankamentem w do· nego sprawę kadr. Pierwszym tego rodzaju„ pionier· 

borze kandyc\,atów jest niedostateciz 2 Znikoma ilość kandydatów 1Z skim w pewnym sensie, zespołem, 
ne typowanie aktywu organizacji szeregów organizacji maso- jest zespół Domu Wojska. Polskiego. 
masowYCh. Na 64 fabryki w Dzielni I wych wskazuje, że egizekutywy nie- I Zespól powstał w I Dywi>Lji im. 

łych wzorach radz.ieckic~. Zespół ma ry najwybitniejszych kompozytorów 
za sobą. piękną kartę. Towarz:\'szył polskich i zagranicznych. Nioodłacz­
naszym żołnierzom, walczącym u bo nynt składnikiem każdego programu 
ku Armii Radz.ieckiej przy wyzwala- są. tańce i pieśni ludowe. Wśród u­
niu ojczyzny z tlliewoli hitlerowskiej. tworów kompozytorów zagranicz­
Był wraz z żołnierzami w pierwszej nych czołowe miejsce zajmują pieśni 
linii frontu . Dawał pi;zedstawienia i utwory radzńeckie - zwłaszcza 
nieraz na mroizie i słooie, nieraz w pieśni masowe Dunajewskiego, Nowi 
ciężkich warunkach, w lesie czy na kowa i Aleksandrowa. W progra­
polu. mie cora:z. więcej miejsca zajmuje 

również współczesna polska pieśń 
Po wyzwoleniu, na terenach oswo masowa kompozytorów - llfaklaklie 

bodzonych przez Armię Radziecką i wicza, Kkl.czniok.a, Olearczyka i in-
odd?Jiały naszego wojska, dawał nych. 
pierwsr.e koncerty dla ludnośoi cy- zes.pół może służyć jako przy1dad 
wilnej. Ludność przyjmowała zespół zesp-0hi artystycznego, właściwie iore 
ze W'Zruszeniem i radością. alizują.cego postulat upowszechnie· 

P1'Zez 7 lat istnieni2. Zespół ma w nia sztuki. Chociaż powołany wstał 
dorobku nie jeden wielki sukces arty dJ życia jako zespół przeznaczony 
styczny. Również poszczególni czł?n dla wojska, to poza tymi swymi o­
kowie jego odnosili triumfy na lir.z- bowią:z.kami, obsługuje również lud' 
nych wystęr>ach w J..-raju oraz na ność cywilną, docierając nawet do 
konkursach międzynarodowych. śp ie najbardziej oddalonych za.ką.tkó w 
wak Bernard Ładysz, zdobył III krnju. 

~}~~~~~ Instytut Słowianoznawstwa 
~;r~:::;~·~;~:I /ł.kaden1ii Nauk ZSRR . 

miejsce na Międzynarodowym Festi Na przykład tylko w ub. roku Zes 
walu w Budapes!Zcie. Ferdynand Sa pół dał 136 'yystępów, które ogląda 
dowski ~ajął II miejsce na Międ'ly- ło ponad 210 tys. widzów, w tym »O 

narodowym Konkursie Skrzypków w łowę stanowiła ludność cywilna. 
Pradze. Obaj artyści należą do mło- W pierwszym półroczu br. 92 wystę 
dych kadr wychowanych przez Zes- py oglądało już 130 tys. widzów. 

Tak było w Zakładach im. I Dy­
wiizji Kościuszkowskiej. 

Egzekutywa wytypowała tam lu· 
dz.i, nie mając ich po.z:iomu politycz 
nego, nie ustanawiając się, cr.y kan 
dydat jest dostatecrtnie politycznie 
przygotowany do kursu, nie anali­
zując praydatności kandydata do 
pracy pa,rtyjnej na przyszłość. W re­
zułtacie okaizaiło się, że wytypowano 
tam lud.zi, którzy info byli dostatec:z· 
nie prrz.ygotowani, vvzgJ.ędrue takich 
towarzyszy, którzy ueizęszceać będą 
w br. do technikum lub te~ na 
wyrższe uozelnie. 

Podobnie było na Dzielnicy Wi­
dtt.ew, gda:ie rz: tego powodu nie u­
twierdzono pewnej dl.ości kiandyda­
tów. W wymienionycl:i wypadkach 
oprócrz: niewłaściwego typowama, 
nle rz.asięgnięto również opimi. crrlon 
ków Partii. 

W ,związku rz: tym przeprowa~ona 
pnie-z Wydział Kadr i WydiZiał Orga 
nizacy.jny KŁ kontTola wykonania 
naboru do s~oły ;partyjnej uspraw 
niiła c1Zęściowo · pracę egizekutyw. Na 
leży jednak podkreślić, że instruk­
tomy posriczególn~ wydziałów KŁ 
nienależycie jeszcze 11:amteresowili 
~ię tym 11'.a!gadnieniem. Mimo to 
pierwS!Le wyniki kontroli wykona· 
nia w tej sprawie okaooły się ipozy­

tywne. 
W riakładach Pmemysłu Pasman­

teryjnego Łó~ • Południe egizeku­
tywa wa:"az z ;radą mkładową i kie­
rownictwem wyjaśniali kandyda­
tom, w jakim celu typują ich na 
~kolenie. Na ,zebraniu organizacji 
pod$tawowej zatwierdzono wytypo­
wanych. Członkowie iz.rozumieli wy­
soką godność ;pracy w aparacie par­
tyjnym. Nie było żadnych omyłek. 
Kandydaci prozychodrzili do Komite­
tu iD'l.ielnicowego oświoadczając chęć 
do nauki !i pracy na każdym odcin­
ku dokąd Partia ich skieruje. 

Tak mówili tow. żabolfoki, tow. 
Oreeykowska, tow. Tadeusz Domi­
niak i wiele innych. Tow. Janina Bo 
sak - robotnica FabrYKi Fi>raMk i 
Koronek oświadczyła: „Przez całe 
życie byłam służącą. Od kilku la.t je 
stem robotnicą w fabryce, Pragnę 
szczerze się uczyć". 

Robotnik, tow. HenrYk Pietnak, 
powiediział cizłonkom Komisji Kwa­
lifikacyjnej: „NaTeszcie dostrzegła 
mnie organizacja. podsta.wow&. · Przy 
rzekam, że pracą odwdzięczę się 
Partii i Polsce Ludowej za danie mi 
możności nauki''. 

Opieka ze strony KD i KŁ pozwo 
!ił-a dostraec w zakładach pracy 
uświadomionych :ii zdolnych do pra­
cy partyjnej towarrzyszy. 

Robotn.ik - tasiemkara w Z•PIP 
Łódź - Południe, tow. Roman Henc­
lik powołany został w charakterze 
im1truktora do KŁ. Po pewnym Okre 
sie r-ra.cy prą}j:;tyc-mej "' śref}nim 
a.t>llracie parrtyjnym, ww. Henelik 
skierowany będ'lle d-.> Wyższej Szko 
ly Partyjnej. 

W roku bieżącym Instytut Słowia Idów, wygłoszonych przez aspiran­
noznawstwa Akademi Nauk ZSRR tów Instytutu i pracowników ln-
poświ~ił szczególną uwagę opraco nych zakładów naukowych. Duże 

waniu zarysu historii Polski, Cze- zainteresowanie wzbudziły zwłas:z... 
ch~łowacji i Bułgarii. Wespół z cza wykłady „Kontrrewolucyjna ro 
pracow.nikami naukowymi Instytu- la anglo-francusko-amerykańskiego 
tu, udział w tej pracy biorą rów- imperializmu w Bułgarii w latach 
nież pracownicy naukowi i wykła- 1918 - 1920" oraz „Działalność 
dowcy wl'elu zakładów naukowo- Frontu Patriotycznego Bułgarii". 
badawczych Moskwy oraz innych Wydtlal języka i literatury Insty 
miast Związku Radzieckiego. tytu kontynuuje pracę nad ułoże­

niem atlasu dialektów bułgarskich 
na terenie ZSRR. W związku z tym 
w roh.-u ubiegłym zorganizowano 
dwie ekspedycje, które zajmowały 
się gromadzeniem materiałów nau­
kowych z dziedziny językoznaw­

stwa na terenie Republiki Mołdaw 
sklej oraz w obwodach odeskim i 
nikołajewsk:im Republiki Ukraiń­
skiej. Obecnie opracowuje się zebra 
ne materiały i mapy dialektologicz 
ne tych terenów. 

W pierwszym etapie opracowano 
szereg rozdziałów, dotyczących histo 
rii Galicji w latach 1772 - 1845, 
wojny rosyjsko-tureckiej w latach 
1877 - . 78, kształtowania się samo­
dzielnego państwa bułgarskiego o­
raz okoliczności, które spowodowa­
ły włączenie Ukrainy Zakarpac­
kiej w roku 1919 w skład Republi· 
ki Czechosłowackiej. 

W toku prac przygotow~wczych 
zorganizowano na wydziale histo­
rycznym Instytutu s21E!I"eg wykła-

Ostatnio odbyły się w Instytucie 
wykłady i dyskusje, poświęcone sta 

nowi badań językoznawczych w 
krajach demokracji ludowej; oma­
wiana była także twórczość czeskie 
go poety proletariackiego, J. Wolke 
ra, twórczość pisarza bułgarskiego, 
Ludmiłl Stojanowa i in. Odbyło się 
też specjalne ;posiedzenie wyooału 
języka i literatury poświęcone 20 
rocznicy śmierci wybitnego pisarza 
czeskiego, Alojzego Iraska. 

20-lecie śmierci Włodzimierza Ma 
jakowskiego uczcił Instytut Słowia 
noznawstwa Akademii Nauk ZSRR 
uroczystą sesją naulwwą, poświęco­
ną omówieniu roli wielkiego poety 
radzieckiego w rozwoju lieratury 
rewolucyjnej słowiańskich krajów 
demokracji ludowej. 

Na· sesji wygłoszono następujące 
referaty: „Majakowski w Polsce", 
„Majakowski w bułgarskiej poezji 
rewolucyjnej", „Majakowski w Cze 
chósłowacji". Wszystlde materiały 
sesji będą opublikowane w specjal­
nym wydawnictwie Instytutu. 

pól. Niewą.tpliwie zaszczytne wyró7,· 
Na czele baletu sto.ią - wybitny nienie Zespolu Państwową Nagrodą 

artysta Mikołaj Kopiński, były balet Artystycina stanie sie nowym bodź­
mistrz Opery Warszaw'!<kiej oraz cem clo \Vzbogacenia jego prograiun, 
znakoru,ity tancerz K. Maciaszczyk. p<.o.1dębii>nia poziomu artystyczne.l?'O 
Orkiestrą. przewa?;nie dyryguje sam i jeszcze silniejszego związania się 
kierownik Zespołu, ppłk. Ratkowski. r. masowe}, 1wzedc wsz-ystkim robot'li 
Występy Zespołu cieszą się na te- I c7.ą i chłopską publicr.,ności~. 

renie całego kraju wielkim powodze A. R. 
.................... „ ............................................... „ .. „ „ ................... „ „ 

Radziecka kronika .kulturalna 
W związku z 100 rocznicą urodzin zna­

komitego pisarza francuskiego - Guy 
de Mnupassant, którego twórczość cieszy 
się w ZSRR wielką popularno~cią, orga­
nizuje Państwowa Biblioteka Literatury 
Obcej w Moskwie wystawę, poiwięconą 

temu pisarzowi. Instytut Literatury Po­
wszechnej przy .Akademii Nauk ZSRR 
poświęci twórczości Maupassanta specjał 
ną sesję naukową. 

• • • 
Z komunikatu Centralnego Urzędu 

Statystycznego ZSRR "ynika, ~e kine­
matografia radziecka wykonała w n 
kwartale br. w zakresie produkcji no· 
wych filmów plan w 105 proc. Rada 
l\finistrów ZSRR przyznała Cze1·wot1y 
Sztandar P~zechodui rno~kiewskiej wy­
twórni filmowej - „l\losfilm". Czerwo· 
ny Sztandar Przechodni Ministerstwa 
Kinematografii ZSRR otrzymaJa mos· 
kiewska wytwórnia filmów naukowo-po 
pularnych. Czerwony Sztandar Przecl10-
rlni Wszechzwiązkowej CcntL·alnej Rady 
Związków Zawodowych (WCSPS) i Mi· 
nisterstwa Kinematografii ZSRR przy· 
znano centralnej .wytwórni filmów do­
kumental.!1ych. 

POETA • 
1 JEGO BOHATEROWIE 

• • • 
W stolicy Republiki Ormiańskiej 

Erywa11iu, w Państwowej Galerii Obra· 
zów otwarta została wystawafsztuki chiń· 
skiej. Wystawa zawiera ponad 300 eks­
ponatów, jak: obrazy, statuetki i posąp:i 
z porcelany, drzewa, koś~i słon~owej itd. • 

Nakładem Państwowego Wy.„ 
dawnictwa Literatury Pięknej uka· 
zał się w przekładzie rosyjskim tom 
wierszy poety ukraińskiego, la urea 
ta Nagrody Stalinowskiej, Andrzej o 
Małvszki. Książka obejmuje okres 
twó{czoścl między r. 1936-1949, 
istanowi więc przegląd 13-letniP.j 
twórczości artystycznej j nego :z. 
największych współczesn eh poe· 
tów ukraińskich. 
Przegląd ten pozwala dostrzec 

dominujące w twórczości Małysz­
ki tendencje oraz źródła, z których 
czerpie on swe wspaniale, a jedno 
cześnie przystępne dla szerokiego 
ogółu tworzywo poetyckie. Zna· 
mienny jest pod tym względem na 
pisany w roku 1936 wiersz ,.Do 
ojczyzny'", stanowiący debiut poe­
ty: Małyszko opiewt. w nim oj· 
czyznę radziecką, iako troskliwą 
matkę, która pieczołowicie wycho 
wała swych synów. nauczyła ich 
krocz~ prostą drogą, da'ia im so· 
kole skrzydła. 
Przeważająca większość wierszy 

Małyszki poświęcona jest ziemi OJ 
czystej, parti·i bolszewickiej, wiel· 
kiemu Stalinowi. Atmosfera ziemi 
radzieckiej opromienia nawet te 
nieliczne wiersze, ] tórych ·~matem 
są zagraniczne podróże poety („Zr 
modrym oceanem"), lub też po­
dróż11 w histeryczną prze"zlość 
(cykl „Zaporożcy"). 
Małyszko jest ljrykiem. Liryzm 

jego nacechowany je„t hrl:wym 
patosem, a jednocześnie wnikli-

. wościl\, pozwalającą poecie na głę 
bokie zanalizowanie i uogólnienie 
dostrzeżonych zjawisk, 
Weźmy dla przy}cładu przedwo­

jenne wiersze: „Oiczyzna", „Z 
księgi życia", ,,Marzec", lłohate­
rami tych utworów są prości lu· 
dzie radzieccy: nauczyciel, Trofim 
Iwanowicz, uczący tabliczki mno­
żenia i ortografii, brygadzista, To­
masz Metełyk, obejmujący rzew· 
nym spojrzeniem żyzne łany prze­
niczne. leśniczy Aksen, który ze 
starą dubeltówką na ramieniu 
strzeże lasów państwowych. Zda­
wać by się mogło, że ich dni po· 
wszednie nie mają w sobie nic bo· 
haterskiego. Jednakże poeta, dzię 
Jd sugestywnej sile swego talen­
tu, każe nam głębiej wczuć się w 
ich życie. Jakież wspaniałe o,brazy 
stają przed naszymi oczyma. 
Uczniowie Trofima Iwanowicza, to 
wybitni ludzie, płomienni patlloci 
radzieccy. Wychował ich w tym 
duchu właśnie on, stary nauczy­
ciel. A Tomasz Metełyk, który 
przez całe życie marzył o ziemi i 
otrzymał ją d ipiero ' 'l Rewolucji 
Październikowej? Jemu to właś­
nie, skromnemu rolnikowi ojczy­
zna zawdzięcza swe bogactwa. 
Auto~ nazywa swych bohaterów 

pełnym imieniem i nazwiskiem, 
aby podkreślić, nie są to posta­
cie zmyślone, ale ży'wi lur'zic 1 

krwi i kości, lw:izie, tórzy s . 
żródłem potęgi k ju rad; eckiego. 
Wybiła ciężka godzina, wróg na 

nadł n::i ziemię ojczystą. I prości 

ludzie radziei;:cy - robotnicy, ora 
cze, nauczyciele, leśniczowie -
dali · dowód swego bohaterstwa. W 
wierszach wojennych Małyszki, w 
zbiorze pt. „Cztery lata", w poe­
macie „Prometeusz", we wspania· 
łym cyklu ,,Wódz" spotykamy 
znowu starych znajomych, bohate­
rów wcześniejszych wierszy po­
ety. Byli to prości, spokojni lu· 
d11ie, w ich ·sercach żyło pragnie­
nie „pracy, miłości i dobroci". 
Ale gdy wróg targnął się na ich 
wolność, na niezawisłość ojczyzny, 
wtedy cały naród stanął w obro· 
nie ziemi ojczystej. 

Godnym uwieńczeniem tomu jest 
wspaniały cykl wierszy „Wódz", 
w ldórym ostatecznie skrystalizo. 
wała się i znalazła skończony wy­
raz cała tematyka poprzednich 
wierszy poety. Podobnie jak rzeki 
zr.ajdują ujście w II'orzu, tak 
wszystkie myśli i nao.„1eje ludzi 
radz;~ckich ucieleśniają się w po­
staci Stalina. W natchnionych 
strofach opiewa poeta Józefa Sta­
lina, wr':'!lenie mądrości ludu, woli 
ludu, wielkiego szczęścia ludu. 

W cyklu „Wódz" d7.więczy po­
nownie nuta pokojowej pracy twÓl 
czej: poMacający z frontu żei!ni6-
rze rwą r.5.ę do pracy przy odbudo­
wie kraju. Ten włali'lie temat po­
koj 1wego bu · Jwnictwa staje się 
Tilotywem przewodnim powojen· 
nej twórC'Lości Małyszki. 

W roku 1948 po "S~aje poemat 
„By.o to o świcie'" - podniosły 
hymn na cześć pracy. źródła czło· 

wieczego szczGscia. Poeta kresll 
obraz starej kołchoźnicy, Eudoksji. 
Postać ta - to synt~za • najlep· 
szych cech charakteru kobiety 
epoki stalinowskiej." Eudoksja wy 
chowuje swych synów na ludzi, 
którzy są chlubą ojczyzny. 

Napisana w r. 1949 „Księga wio 
sny" świadczy o dojrzałości arty­
stycznej poety. Utwór ten przy­
nosi plastyczny obraz dnia dzisiej. 
szego ludzi radzieckich w całej 

jego bogatej, różnobarwnej gamie 
kolorów i odcieni. Ze szczególną 
wyrazistością występuje tu właści 
wa Małyszce umiejętnoś~ dostrze­
gania w rzeczach drobnych rzeczy 
wielkich. 

Zbiór wierszy końcŻy się cyklem 
pt. „Za modrym oceanem'', stano­
wiącym pamiętnik poetycki z po· 
dróży do Ameryki. Dzięki świa­
topoglądowi człowieka radziec· 
kiego, wychowanego przez partię 

bolszewicką, zdołał poeta prawi­
dłowo ocenić .to, co zobaciył po 
taI'ltej stronie oceanu. Poprzez 

• • • 
Na półkach księgarskich w l\łoskwie 

ukazała się książka pt. „Współczesna 
poezja koreańska". Znajdujemy tu wier­
sze poetów koreańskich starszego i mło­
dego pokolenia w przekładzie ua język 
rosyjski. Specjalny rlziiił zawiera utwo­
ry poetów koreańskich, poświęcone 
Związkowi Radzieckiemu ; Józefowi Sta· 
linowi. 

• * • 
Społeczeństwo radzieckie obchodziło 

28 lipca br. 200 rocznkę zgonu Jana 
Sebastiana Bacha. W sali Konserwato· 
rium Moskiewskiego odbyła się uro· 
czysta akademia, zorgamzowana przez 
Komitet do Spraw Sztuki przy Radzie 
Ministrów ZSRR, WOKS oraz Związek 
Kompozytorów Radzieckich. Prasa ra­

dziecka zamie8ciła liczne artykuły, pod­
kreślając wielki pietyzm, jakim naród 
rosyjski otaczał za\\ sze twórczo~ć wiel­
kiego kompozytor-a. 

• * 
o'}łuszającą wrzawę podżegaczy Znany dl'amaturg radziecki, G. Mdiwani 
wojennych przebija rytm m..<n!.ie- napisał nową sztukę pt. „Ludzie dohrej " 
stacji robotniczych, słych .; po. woli", poiwięconą walce o pokój. Pre· 
tężny głos prostych lud,-.i, przeko- miera „Ludzi dchrej woli" odbędzie 
nanych o zwycięstwie obozu po- się wkrótce v: Teatrze Małym w Moi· 

koju nad ciemnymi silami wojny. kwie. 
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r . 13 sierpnia J .~.~~~ ... ~~'~'~'~'~'~ 
~ W ostatnim 

.• „~ 
U waga. ,.pod1;t11 wo" n. orgnnizacjn. 

terenowa w' Dzielnicy GórneJ·firawej ! 
W poniedziałek, tj. 14 sierpnii1, orlbę 
dzie sii: zebranią w lokalu Dzielnicy 

Stawien nictwo wsi:ystkich <:z lon~ 
ków obowli4zkowe. 

Uwaga, a ktyw hki Dzielnicy Górna­
Lewa! 

W Tlniu 14 Ri<>rpnia br., tj. ponio 
~ działek, o godz. U, w lokalu Dziel­

pky "przy ul. W igury 4-61 ocll1r:dz!e 
. się narąda aktywu clzielnicowego. 

Stawiennict~\·o towarzyszy zapl"l· 
s zonych ąhow1ązkowe. 

Dzisiaj mamy po· raz ostatni .. p:J­
sohność z.wiedzenia W:!iJanialej Wy-
1otn wy Gos podarczej w .Al. Kościusz­
ki. 

ł W ciągu pant tygodni pl'zewinęly 
się tu dziesii,itki i setki tys4ęcy m ie 
~r.k11ńców Locł7.i , województwa, a na 
wet innych mia~t Po!Rki, stwiet•ń za­
j11cych z.godnie bogactwo jej tre:!r. i i 
wr:;oki poziom artystyczny. 

OŚtatni dzień b~d'Zie miał przebieg 
s;i;czególnio utoczysty. • 
' O godz. 10 rano ro?.poczną się wy 
stępy artystyczne chóru śpiewacie· 
l!O „Harmonia". Na 'Vy~u11vie roze. 
bl'Zmią. "koczne tony 11iei<ni ludo­
wych. Wystąpi · równieź zespół ta-
1\eczny z ZZPK - oddział A - z kn 
iitwinkiem i walcem. O god-t. 12 r1a. 
estradzie Wystnwy ujrzymy zespół I 
tnneczny „Optima" oraz znany jui 
mies7.kańcom Lodzi - zespól dziecię 

Wizerunki przodow~ików pracy na Wystawie 
-„„---:·-····-. -"''i 

1 

Nasi Czytelnicy zwracają uwagę 

Koziny bez studni .. 
Ob. Kal'ot R1afw1t•$hi w imieuiu mieszkańców Kozin pi5ze: „Na terenie 

nanej d zielnicy. prq zhiegu ulic Okrzei i Dlugo;za, zuajdaje 1ię 5tudnia1 

z kt(1rej cEerpalo do tej pory wodę kilkuset mieszk11ńców ulic Okrzei, Włodzi• 

mier•kirj, Gazon ej, W' aryńskicgo, Górnej, Długosza i tzę;ciowo Curtoryekieg~ 

Stuclnia ta o<l prze~zło dwócłi t} godni pozosla.io nieCZl nna, chocid wiotn:J pod• 

dano .ił gruuto\\nemu remontowi. Obecnie mu6imy po wodę chodzić daleko, 

a niektórzy W}ko1·zy!Luj, ua~r.c poloienie, pohierajl}c 110 5 zł za wiadro„.„ 

Prosimy lr'yd:ial Woclociqgów i Kumli:acji o zai11tcresouxmie się tą '/IO• 

pmtą w1d11i q. 

nazbyt długo? Czy to • nie 

Pomocy szkolnych :::·~.::::!-:.1: . 1. 
I 

Ob. H. ]. pisze: „Jeszcze 5 kwietnia hr. Z\1-Tóciłem &ię do h. MRN z proiihł 

o zamianę mego dotychcza~owego m1eszk1111ia. l\IBN po 2 dniach prze~lała mój 

" 11io•Pk z poz~ ~"lntf decyzj11 do DRN-Łódż Śródmiefoie. Od dnia 7 kwietnia h?.f 

od1·)11aj,c air> od prac}' za\1 odowcj i społecznej, zg1a,iam aię 6talo do oddziału 

kirntcruuk0\1 q;o · przy DRN-$ró<lmidcic, oczekuj!C wykonania polecenia MRN, 

Centn1la J/11111llorrn Pr:emysltt Pa-
pierniczego doło±.ylll w t) 111 rnlm sta­
rwi, "b" mlmf:iei .1:k t>/1w ,,, ,,~fn m il'ć 
poci d~uMhinn, 1um111Cy s; l.0D1ycf1 -
ZC,Z) hi\\, 0M1d„ó11' itp. W' ł)'('h ilninrh 
u~talony · juj. zo!-t:1l ,ę:c:;rl!'<iło11y 11/tm 
::iflll/1<1tr::p11 fri .~klcp1iu CT/l'P, MUD 
PSS w l e a1·1ykuh . Po,tanon iouo In kie 
ie w 11icrn·'z) rh ci11iach wrzrfoia hr„ " 
okre•il' nuj\\ irk•zrgo na•ill'llia 1 1011~ 111 
oa arl) kuły pi"mit·nnr - „kkpi C.llP I' 
brrlą ohrnrlr dlnid 11ii tazw)·t1nj. 

Tr1rn rnk:1i ull'J.tlo znnrrn„nm z" irk-
11.eniu mopalrzemc ". po1b111wowe po. 
mor~ ~1f..ol11r. Tuk "irr, jcieli "''-ai· 
nik pr111l11krji roku 11li iqd1·go pr7.yj111ir· 
n1y 111 )OO, to ohrrnir =11 ięks:m10 prn­
d11kc:jr :r«=.' lóu• o 10 procr11t, bru/ifl. 
mirv o :w procP11t, ..i11lóll'ch - 0 100 
procen t, oMu·kótt - o .10 woc„ utm· 
111m111 - „ 100 prorr111, bfnkńw ry111 11 -
km1yc11 - 11 30 proc:f'11t, ~ lirtdr ur /i/o. 
k11rli i /;rnj1111ej - o 20 prorr11t. 

Już ool najhlihzcp:o pn11i1'1l:t.i11 ł k11 11 

Egzaminy dolrzałośc1 
dla eksternów 

Przy Pi1ństwowym f,keum Ogólnn 
k 7.blkącym dla dnro•łych, ul. Pira 
moll kza li, odbęd!l i- ię w terminie 
jesicnn~·m egzaminy dojr:>:alo"l'i d la 
ek ternc"m· w dniach 11, 12 i 13 wrze 
śnia hr. (piśm.). 

Podania należy sk ładać rlo dnia 2 
wrzc:inia bi-. w k11nceladi ;;zkoly, 
która do dnia 26 ; ierpnia hi·. )est 
czynna ·wt> wlot·ki 1 piątki, w J!'Ocłzi· 
n11rh 011 17 do 20, a oc.I 27 sillqmh 
codziennie w ·tych .1 samyC'h 1?'01lzinach. 
Do egzaminu dojrzalości dla ekster 
nów dorosl~·ch rlopu~zczeni b~dą kan 
dydaci rnaHicy ukoiicz.ony 21 rok iy 
cia. Mogą oni !'kładać egzamin do.l 
rzałości ?.e wszystkich przedmiotćw 
przewidzianych w regulaminie egza 
minu d<>;rzałosci lub tylko z pewnej 
ich g~·upy. 

Nie~zielne ~oncerty 
d.la świata pracy 

Pre~) .Jium Ra1ly l'\arnclm• d 11 Lflfhi 
- W~d;.iał Kultur) nqrnni1.11.ie " 1l11i11 
13 ~ir.rp11io lir. konn•rły " \łarl-adt: 19 
St~rmia (ffr lr•111i;1) - 111117.) i.. ~ z pl> l 
i 1<} •l ('(IY ;pie\\ af..1\w /,!O.Jt. Hi - l q, 
A . . \li„kir11iną \l11lia11lm J - nlllt.) l..a 7. 
pł)t, gorlz. J6 - 19, ŻriHll i:-1..a .'\. or. 
ki~Hra' Znkla1lów im. Stalim1, godz. I:> 
- 18. 

'' •lf l' hrzplatnr. 

bua. pnr1J,ta" icielr CllPP "l rn,zą w 
lPr•·n 1]0 pn,tl'Ll'!{•ilnych zal.h11l1;w 11 ) . 
h• ł11 f 'Z) eh, hy 1l o 11ilnowuć ~prawy po­

W an da Gości mińska 

moc·y szkolnirh, k16rr p1J11ifk•zt gronMt cy ZPB im. J. Stalina - w nowym 
1lw11(1 jui 01! "" il'tnia b r. zapu'y t}l'h repertuarze. 
~rł} J., 11łćlw nu Hflll'J roh $: /w iny. \\' kuż-

Ireneusz Marczykowski 

wszyscy w centrum n aszego miasta­
na Wy„ta1\ ie Gospodarczej. N ie za· 
braknie tam z pewnością nikog o. 

ale l>cnkutccznie„." • 
Oc;ekujemy tr)j crfoie1i. 

0 godz. 14 - popisy chórów oruz 
J ,..j plarłn1rr CUP!' " lf'l'Pnie pi;;-cu.;Ja. świetlicowych ze·polów tanecznych 

i1 k i1·l ek•po7.ylnry CIJPP w ł.ml t.1 <'ził. umilać będą wszystkim pohyt na·Wy w d • I o• • t p d'" R d N d • 
\\tti: hr1lzi1· llU!l l) lll1 uhy )l ()Ull)CC .,kol i;tawie aż do późnego wieczora. Cho y Zia sw1a y rezy tum a y aro oweJ 
111• nic ;.tały sir przl'rhn io1t•111 •11ck11la· rinż oficjalne zakolicunie W~·sta· -

rj\,„ t o1lzi, pm hrn11żowy1111 , l.,]rpami ~;,· ~~~~~~~r~n?cz;~~o l~;r;;;~t~~a~~~ u p rogu n owe I o r Q ku· szk o I n ego 
r. lll'P, MJ!D i PSS, sprt1'<l a" uć liędą dy Narodowej, to'" B u(l'ujski , doko-
arty!rnly 111>mir111w ornz pn111m·t· , F(..nl- nr. zamknifeia jej, jeszcze pó· 
iw rłm11irż „J..Jrpy ~pożpirzo l'::>S ua Pt'- źniej także :rnnjdziemy tam niejednt1 W związku ze zbliżającym się nó- wych. Dziś pragnien;y omówić «tan nem robót. Należy zarazem powiązać 
r~frriar·h mia>la. ORfiłrm 11 27 l 1111111.- rozn.•wk". Od godz. 19 do :20 wys';0 • • • "nrz" "'Olowań „ ... mnchó"• ·zkoln)·ch. ukcJ'e remontu szkół z d;delnicowymi 

I l ' ' "ym rokiem szkolnym prz.ed nowQ· ,.. , „ · 
tnrh w nn•7} 111 mir~rir >fr 1il' można pować b<.>rl:d<> zespól świetlicowy Budynki szkolne w Łodzi s:1 tak radami narodowymi,' pobudzić inicja 
11;1liprnć rr'z)I}', atramPnl, lilul.. i, nł1i\\· ZPB im. Ilnrn:ima, od 20 do ~1 - organizującymi 1>ię władzami o~wia wydatnie wyko1·r.y6t)•wane, że już tywę kół rod:~iciel:;kic)l pr7.y szko-
1..i itp, l'01a ti m w wirkszo>ri ,1.ki1I zespół Polskiego Rad in, a o godz. 21, towyml na terenie Lodzi stoją• pa- po niespełna 1 oku musz11 być pod- łach, wezwać nauczycielstwo i i·odzi 
11n1d1omionr zo,1nm1 punkt)· ~pr1.('1la~i, jak co dr.i eń, w~·świetlony zostanie lące za:rlaniu, które muR<:ą byli wy pet dane gruntownemu remontowi. Wy- ców do zorganizowania współzawod­
nl11 młorbi<•t w hu<lp 1ku ~11rj ~zlfoły pi('l.;ny film radziecki pt. „Czapa· nione jcncze w ciągu bieżącc~o mie dział Oświaty obejmuje akcjll rcmon nictwa. wśród młodzieży w dr.iedzinie 
mÓgła m);l..ać 11it'zhfdne pourncc ~Lko l jt~·": ::>i,ąca. DDtyc~zy ~? rychl~go ZR~o~cze tową. w<:zyo;tkie typy gzkół, przed- ochrony gmachów szkolnych, urabia 
nt, · Wszy;l<'y zwiedzający Wystawę nia reor~nniz!1c1 1 \\ lclZtału Oswrnt>: l':zkolu, domy dziecka i W)'po;);yczal· J<!C w młodzle:iy socjalistyczny stosu 

P1·1)ir;111011anin, r•wz~ 11ionr przrz prU!7. cal~· dr.i<>ń bęcla maili zaopa· przy Prezyrłmm f?:acly Narodowe) uie kr1ięiek, i·oztłlcznjąc ogólny nad- I nek do właaności spolecr.ncj, jaką 
C:llPP w i1• 1ą1J. 11 r.r :i:hl i.i:a.iąr) m •ir r o- trzyć ~ię w n n poje chlorlzące, owoc'.!, oraz oddziałów o~winty przy JlL'e'-y zór nnd przebiegiem robót, i~h ko- jtst gmach s;r,kolny, pomoce naukowe 
1-.it·m nkoln) m._ f1H~11 alni~ 1uz) p11· .. zr.zar.

1 

l1ie:zywo, alorlycze, mleko, kefir, r..zy. di ach d~ie~nicowych,.rad narodowych le,inośCia i zgodno8cią z pll\nem, W i sprzęt. S1n·zęt szkolny bowiem pod 
it r,nn11atrp1111•1r. :•e przr1. 111lml11.n w 1>m1etankę w wystawowych kw· I ~~pew~1enm ~11te1.1a_lnych ~varun- razie ziiobserwowenia opóźnie11, nie· dany został równie;i dokładnej nap!"J. 
1H111111•·r .rkolnr 111" 111tr1f1 obl'rmc na fkach. . . . • . kow ~zkpl.om 1 p1 ZHt'?.towa1:11a .na dokładności lub bl'aku mRtol"ia~ w:c i odświeżeniu. , 
ini i "~ tnulno 'ri. A 11·1rc dz1..,1RJ i;potykamył 1ę uczyc1elsk1ch konferencJl s1erpmo· łów, n~tychmi11st alarmu~e .wyd.zin! Zakres pnygotowań szkoły' do no 

bodownrctwa lub przcds1Qli1ot•stwa, Wl'.l{O roku ohrjmu.io równie;i; troskę 

k 
• d 8 • w f 1 • • prowadz;1ce remonty. o poclrc;czniki i programy szkolne. 

L , d , . t I Ie z1ec1 z est a Il Na rok bieżący \\'~•dział oświaty „ Ta tym odcinku Wyd7..iał Ofiwiaty, o z w I a po s zaprnjektował do remontu 117 bu- współdziałając z Domem Irsiątki, U· 
dynków szkolnych ogólnokształca- st:ilił i zabezpieczył odpowiednią 

Po Złoz·eni·u hołdu pod p~m.n·iki·em bohaterów Armii Czerwone·, cych, 3 zawodowych, 41 prze.i~,;koli, i10.;ć podręczników c11a młodzieży 
,l i 13 wy1iożycz11lni książek i 4 domy szkolnej oraz progumów dla nauczy 

mal.I PÓJ.Cie zwiedzili m iasto. i spotkali się z przodownikami nracy dziecka, ogółem 178 obiekli>w. cieli. Rozprowańzcaiem ~odryczni· 
e • ł' Większość remontów polega na k~w i pr?g1:amów zajmą SIQ 'oe1:0.w· 

JC'st• godzrn11 9-la rano. U stóp 
1•0111nlkd Wdr.iąr-7.ności w P11rku im. 
l'oniitlowskieqo ljromadzi sic: cora7-
wir:ks1y tłum ludzi. To przcdstav..i· 
riele ~połccz11iutwa naszego miasta, 
p~ zotlownic:y pracy i rnłoc17ież prz)·: 
hyli tut<1j, aby serdecznie powilac 
rlzlccl polsklf' r. W:eslfalll, k tórc 
wakacje spędziły na koloniach 
w Polsce. 

fln chwili oczcklwanią wylaniają ~ 
1: głównej · alei dwa wielkie wo­
zy pasażerskie Pl<S·u, a w nkh pełno 
rumianych, zdrowo opalonych 
dzieci. 

Zabiera !}łó!t< przeuslawiciel odro­
n1f)nego \.Vojska Polskiego, który w 
!..r6tkich 9orqcyrh słowach pt7emó­
wił do zgromadzonych diieci. Przecl. 
!il!!wicial ZMP robotniczego miasta 
Lodzi. tow. Nasielski. w muenm 
\\'~Z\'stkich ZMP-owców wita dzieci 
m;siych rl'daków z Westfalii i życzy 
im, aby po powrocie do swych <lo· 
mów rod1innych opowiedziały o,...tym 
ws1vstkim, co widzialv w Polsce Lu­
dowej. o wielkim wys.iłku pracy roz­
budowy, o opiece, jaką otoczoną są 
ries?.e robotnicze i chłopskie, o szcze 
HÓlnc.i troffe o dzieci, o olbrzymich 
osiągnięciach we wszystkich dziedii­
nach. 

Pierwsza wysiada grupka dziew· 
cr,vnek. urnczy~d(' niosąc dwa piQlme 
wioike czerwnnyrh róż, przybran Dzieci ~piewają ,,Mi<:dzynarodów­
~zarfami. To wyrllZ hołdu d:deci z kę", składając wle1ice pod pomni· 
Wr~tfalil d la pam lc;ci bohalerów Ar- kiem 'Ndzięczności dla żołnierzy Ar· 
mil Cz~r~vone l .. która wzyniosla nam mii Radzieckiej. Na sr.ar[ach wid­
wo\nośc 1 pokój. · . . . · · ł 

Dzieci ustawiają się w czworobok. n•PJą nnpisy „Polnnui. zagraniczna zo . 
Na wszystkich twarzach widać powa-1 nicrzom radzlrcki~ - poległym w 
gi: i ~kupienie, walce z fas~yzmem oraz „Dzieci p ol -

!'!kie z \\fcslfalii 
Radzieckiej". 

żołnierzom Arnul malowaniu, naprawie pieców, pra· mcy szkoł 1 dyrektorzy. Tak W'lęc 
cach dekarskich, 1obotach kanoliza. nn )\~n[erenc.iach. sie1:p11iowych na­
cyjno·wodociągowych. Sumy koszto- 11czyc1elat.wo b~clz1e mu~ło w ręh.':1 n:> 
rysowe sięgają. przeciętnie kilku:;ct we prop·~my na~c7:an~a. Ułab.n to 
tysięcr złotych. Remonty kapitalne z~·oz~1m1e111e za?~n, Jak1e ma dl? speł 
obejmuj:) zaledwie kilkRnu~cie bu· mem.a nRuczyci.el ""'.':- pnystęp~Jąc o­
dynków. Przeprowadzenia większycl~ bec~1e do. r~1hzar.n progi:amow W 
robót podjęly się l\1PB, SPB, zas mysi załozen Planu 6·letmego. 

Nasll;pnle dzieci wsiadają do a11t. 
aby 1wiedzlć kilka 7.łobków i przed· 
szkoli oraz obejrzeć nasze miasto. 

Swiotlica ZPB im. Dzicr7.yńskil!go 
barńlO podobnla sic: dzicc;iom. Ladne, 
widne i obszerne sale, okązala czy· 
telnia i biblioteka zachwyciły je 
wszystkie, 

Wydzinl Oświaty drobniej:;z9 naprn Regina Gerlecka. 
wy wykonuje we. włai;nym r.akre~i~. c:donek Prezydium Rady Narodowej 

- U nas tego nic ma i nigdy je­
szcze w życ:iu nir. widziałam, żeby tak 
ładna hyJa świellic<i dla robotników 
- mówi nasi.a mała rodaczka - Ania 
Gruszka. 

Należy zaznac;i;yć, że dopiel'o w • w Łodzi 
lipcu hr. okazało się, że remont s•tc 
regu obiektów szkolnych musi 20• 

stać przcj('ty przez inne przt>dsię· 
biorstwa, gdy7' MPB nie jest w sta 
nie podołać w~zystkim zleceniom. Do 

W przr.ctszkolu Zaklarlów Dziewiar. rinia 7 ~ierpnia br. ukończono 50 
skich im Ofiar 10 Września przy ul. budynków, w ·120 ob.iektach l'Oboty 
Tylnej, nuf:i mali goście spożyli dru- jes:1.cze trwają, lecz zakończone zo· 
gie śniaclanie. sta1w przed 1 wl'Ześnil\ br. W 8 bu 

Handel łańcuszkowy w opalach 
Spekulanci poniosą 
zasłużoną karę 

· W ostat11im czasie zaobser1Vowano 

w Łodzi wzmożony popyt na barduiej 
pokupne materiały tekstylne. Nie u-- Tutaj istotnie dba się o dziecko d~·nk1tch jeszcze w ogóle robót nie 

i jeqo rozwój. Naprawdq, dzieci ma- rozpocz~to. Poniewai. w 4 iipośród 
ją tu m ·niarzone warunki. Podoba nich są. do wykonania drobne nap1·a lega wątpliwości, że większość 
mi się, jP.st tak ładnie i czysto - W}', przeto będą. ni~ czas zakończone. przepełniających codżiennie sklepy 
zwieu;a się najstarsza uczestniczka Rl'mont pozostałych 4 dokonłlnY bę· tekstylne klientów są to spekulanci 
turnusu kolonijnego - Marla Sze. dzie w okresie ferii zimowych. i pokątni handlarze. ObserwacJ'• "'"· 
m::irdera. R b b' "" 

I • • k NOT ozpatrując o ecny stan ro ot na kazały, że handlarze, wykupując to· 

WI. orowa Szkoła nzyn1ers a w godzinach popołudniowych d~ie. leży stwierdzić, że aby rozładować ecz ci zostały przyjęte w sali teRlrn nasilt>nie robót w okresie letnim, trr.e war w sklepach tekstylnych, sprze· 
ORZZ. gdzie na5ląpiło spotkanie 1 ba będzie pozostawić eześć prac re· dawali go następnie na Placu Tam· 

Przql-... u· ,-e zap· i Ili:: • • · -fJnd••dat o" w przodownikami pracy. \.Yfoc70rem nJDntowych na ferie zimowe i ferie faniego przyjei:dnym handlarzom, 
~„ ft ~ hyły na przedstawieniu zespolów wiosenne. }.fPB bowiem nie może 

~wietlicowych. . przeprowadzić tak znacznej liczby W ubiegly piątek, jak don9siliś-
Olhrzvmie i porywające zad•mie, bywające sic w fJOńzinach wie~zor- tlwnletnii.~rak~yką zawodową w o- remontów budynków :;zl~olnyeh w o- my, fuukcjonRrius;i;e Delegatury K'l 

jitkie stawi~ przed ·narodem Sz11~c1~- nyrh wykl<Jdy, umoż:iwiaj~ w ~zero- 1.Ji~~;1:świ1;~~;e~~~ z dotychczasowe· Dyżury aptek kresie 2 mie5ięcy. Tt·udności wzma· misji Specjalnej, Inspektoratu o. 
Jelni Plan rozwoju qo„p«ińnrrzeqo i k im rnk resle zdoh~ r e w yit!!lt:ego wy- . . D ga bl'llk odpowiedniej ilollci sił ro- clirony Rynku oraz orgnnów MO 
buńowv porlstaw rncjali;mu w Po.lsce, k11takenia wybilnlejszym rac)onall- go miei~ca pracy. K~7.) ii•l.ic•11o l9 - Dojanki, \\ ii i bocz~·ch i niektórycl1 materiałl>w. . 
v. ymil!J•lją mic;dzy innymi przy no· 7 ntorom, nowatorom l pr10do~nlkom Wydzrnły . Personalne zakładów czań<J..a 37 - Cymer. Piotrku11 •ka 22.) I\a leżr zatem zamnwiać je i groma· p1•:r.eprowadzili kontrolę na Placu 
towilnia wiF.lt..iej liczby spec:jalistów pracy oraz maj strom l lechnlkom za. p~ncy przP.s~ ~alt pod~I~ k~ndyda- - .\ptekn Spnłei•zna ,\r 61, Z11icnkft dzić w okresie 7.imowo-wiosennym. Tamfaniego. Znt.rzymnno ogółem 43 
z wyższvm wyksztnłcenie>m ti~rhnl- t r11clnlo11yn_1 w produkcji, a prQgn~· low do sek i e " ' dlu sz o y, ~1eszczą. l 16 - l\i1•11 i:11·nw•ku, 'owotk i 12 - Dokumcntac.i;i techniczmi. i ko~r.to!'Y osoby. Okazało si~, że 25 osób spo • 
c:rnym W tvm relu obok istnioJil· cym łąc1y1· naukę z pracą 1awodową. cego sic; w I.odr.I pr1y ul. P1olrkow- P1111l11k1f'ldn \~· o.i>~n Pol kiego 56 - sy winny b~·ć opracowane w porę i śród nich trudniło się zawodowe han 

· h p' l't h. 'k · w~·nc są Nauka w Wieczorowej STkole In- skiej Nr. 102 do dnia 15. 8. 1950 roku. TnrnJ..<111 •ka, Dąbro11,ka 21-l> - u. dokhidnie. W"clzint Oświaty winien 
cyc o 1 ('C m , orqam1.o " . . l . ~ tll ł · k 
stilraniem 1\laczclneJ Organizacji Tech :l}·ni<'rskle j NOT przewidywana Jest Eg~a!111ny. wstr.pne odb«:d~ się w 111cnmn "· postarać i;i{' o właściwą licr.\>c; sił em ancusz ·owym. 
ricznc j Wiea.orowe Szkoły Inżynier ua ok.rl's 3 lal z podzla.lem .. na 6 .se·

1 
terminie glownym od 1. o. - 10. g. ~r tt'lrfu11u l'ogotmda Ratunkowego technicznych w oddziale gospoda1_•. Spekulantów spotka' zą.słuiona. ka-

skie NOT, przeznaczone dl<l osób pra me~trow. ~rog_ram zajęć ulozony JCS 1950 roku. 101-H. czym i wzmóc swq czujno::ić nad sta. ra. 

~ący& p~nirić s~r kwalin~ga w len ~~o~uobajmujeN~dti~~ -------------~-~---------••••-••••••••------------------------~• zawodowe a.ze wzglc;du na konicni:· wykladow 1 cwlcz.eń ly~o~n low~. S 1 

ność pracy zarobkowej, nie posiada- <.hac1e na podsta~ le zasw1adaen wy. 
ją~ych mo7.liwo~ci uczP,siczanla w danyc:h przez władze szkolne, mogą, 
normalnvm trybie na Polilechmkę. korzystać z; uli w cza sokresle pra~y 
Szkoły ·~go typu, ze wzglr;du na od- nwoclowe j, nie przekraczających 1e• 

Kursy przy świe licy 
· •• Czerwon v KąciJc11 

W ~wietlicy „Czel'wony 'k11cik" 
l\tPB rozpocznie się w dniu 1 wrze­
śnia br. km·5 papiel'OJJlastyki ( cltJk(l 
racji i\ wietlic i gazetki i:!ci('ntlf'.i), 
kurs· robót r~cznych (lalki, tore!i!<i 
c!am;kie, pantofle domo11•u itp.), 
kurs języka rosyjskie~o. samoksztal 
ceniowy, zespół baletowy dziccięr~· i 
d1a do;·osir<'h, zespół chóralny · i te· 
dralny. Kursy są bezpłatne. 

Zapiąy odby\\'aj11 się przr ul. Piotr 
kow~kiej Nr 15 w poniefaiąlki i 
piątki od godz. 17 do 19. 

Włókniarze łódzcy 
iadą na Śwjęto Lotnictwa 

Z oknl.ji i-" ifta Lotni eh' a „Orhi7" or 
!'a11i111j1: " •lnin :!O hm. jNln11clni1"' ą 
"' ri1·„t1..r cło \\ ar-1u" y. \\' "~ c·irl'71'f' 
11 ~t111;j u;hial ulnnko111c Z11i117k1i" Za­
" 0110111rh. \ Hirrzl<.a rn1por1.ą1lr.ać hę­
dzie n~ 1e11 c;l trzt'ma pociągami . . 

dnak 14 godz. tygodniowo. 
Wzorem innych miast również i 

Łódzka Naczelna Organizacja Tech· 
nlcrna przys tąpiła do uruchomltnia 
r;.1koly teqo ty pu. która po dokład­
nym pr?.e11nalizowani11 potrzeb. i mo~ 
;i.Jiwości naszego ~erenu, b<;dz1e obe.J 
mowala w roku akademickim 1950-51 
wyrliiały: hudowlany, elektryczny, 
mPchaniczny l włókienniczy. 

Rekrutacja kandydatów na wymle. 
nlon c wvdziały jui się ro1poczt;la i 
przeprow11dza j~ ją Wydziały Persa · 
nalne Zakładów ł lnsty lucjl przemy­
słowych. oraz usługowych. 

\.Vszystkim zainteresowanym, ubie. 
gnjącym się o przyjęcie na 1-szy rok 
studió11' wvmienionej szkoły przypo­
minamy waiuoki przyjęcia: 
kandvńaci winni złożvć w Wy­

dziale Personalnym swych zakladów 
pracy podania dołączając: 

il) własnoręcznie nap~any 7.ydorys, 
b) świadectwo dojrzałości lub 

równoznaczne 'Z tym ie posiad11cre 
świadectw dojrzalości typu ogólno· 
kształcąceoo winni legitymować się 

• z P.OWODU choroby za 

O n ł o s z e n I a mien:ię ~?ZOl'~two.„ La-5 dny pokoJ, kuchnia na 
mieszkanie. Radwańskd •••••••••••••• •• d 169 •7 

·-·······-····· 68, O~Ol'CI\. wó> 

Przetargi i licytacje 
7 Oddział Wydziału Finansoweio w 'todz.i po­

daje do ogólnej wiadomości, że w myśl , art. 85 
i SG dekretu z dnia 28 stycznia 1917 r. (Dz. U. 
R. P. Nr 21, poz. 84) odbędzie sit lic~'tacja w 
dniu 17 sierpnia 1950 r. niżej w:·;;zczególnionyc!1 
ruehomo~ci w terminie I w Rudzie Pabiankki:ij 
u 'Wojcieszka Włady. ława, zam. przy ul. Far· 
nej Nr 29, a mianowicie: pianino, samochód o­
sobowy, motocykl, mikroskop oraz inne rucho· 
mości domowe o:;zacowanc na ogólną i;ume ?.!. 
894.000. 
Zajęte przedmioty oglądać można w dhiu li-

cytacja od godzil!Y 8 do 12. · 
Kierownik Odd7liału 

Poszukiwani pracownicy 
• Wykwalimlowaną ma~ .ynio;tke, któr;i za11n~a 

żuje na dobrrch war11nkach, poszukuje Przedsif 
biorstll o Pai1stwowe Wirrceń Badawczych i Ho­
hót Fundamentowych, Łódź, Kilil\skiego 195. 
Zgłoszenia do Wydz.lalu Personalnego. 733 

W~·kwalifikowany kalk ulator potrzebny do Za 
klatlów Graficznych Spółdzielni Wydnwniczl•j 
„Ksi1lżkn i Wiedza" w Łodzi. Zglo!!zenia 1>rr.yj 
muje Wydział Person11lny, ul. Pioh:kowdka 8G, 
IV piętro. 711 

Szefa Działu F inan!owego orl''Z kierownika 
Oddzialu Ksiegowości pr7-yjmlc Centr11la H11ndlo 
wa Przemysłu Drzewnegn '" Łodzi, ul. 'Moniu~z­
ki 11. Warunki do omówienia. 735 

Stars1ego k<rirgowego na kierownicze stanowi· 
sko do Rachuby Plac, starszesro k. lęgowego, h i· 
lnnsist{', księgo" ego do mate.l'inlciwki, mai;7:yni"t 
J..ę wykwalifikow:µtą, obl'znan11 z kg:ęiowością i 
stenografii\ - u1>osnżenic bardzo dobre. ](lten­
denta :siłę obeznaną r. prowndzeniem magazynu 
odzieżowego, 3 j)racowników gos11od11rczych ZR· 
trndni natychmiast l'ańiitwo1' e Hudownictn o 
Elektryczne, Łódź, ul. Zamenhofa 32. 736 

l\faj~tra. farbiarslclcgo, r eferent a pla11ow1\nin, 
rołtlttników do transportu i robot nice gOli!J10darc7.e 
zatrudnią natychmia!t Zakłady Przemyi<ł11 Dzir 
"iarskiego i m. E milii P later, Łódi, ul, Wólczai1 
i1ka 66. Zgłos-'Zenia · puymuje Wydział Personal­
n~r. , 74.1 

Piekariy, pomoc Cachowit, ek pedientki, woźni­
ców, kon11 ojentów, r obotników i spriąl11czki 
poszukuje Piekarska Spóldzieln i11 Pracy w Locl7.i 
ul. Ropernika 6. Z~laszać sie do Wydziału Per­
sonalnego. 7ł5 

I 

• 

Za11i~y do kla~y I Zasariniczej Szkoły Znworlo· 
"rj (:.!-letniej) na wydzialy: 1) budowlano·in· 
11tah1cr.iny, 2) stolarsko-meblowy w Łodzi, Ruda 
P11bianicka, przy ul. Pabianickiej Ni• 133 z wła­
snymi warsz;tatami szkoleniowymi, odbęd!ł się 
dodatkowo w dniach od 15 do 31 sie11rnia v go· 
<!zinach od 16 do 17 w kancelarii szkoły. 738 

Towarzvszce Morowicz z p o• 
wodu przedwczesnei śmierci 
męża Jei~ naszego współpra­
cownika i Towarzysza . 

RACH MIL A 
MOROWICZA 
najgłębsze współczucie wy­
rażajq : 

Zarząd Spółdzielni 
im. Lewartowskiego w 'Lodzi 

i :EgzekutywaPodst. Org.PZPa 
· przy 
Spółdzielni Lewartowakieso 

• 



proso łódzko w dn. 13 sierpnia 1930 r. 
Zl\'JĘCZENI ŻYCIEM 

23-letni mieszkaniec Tomaszowę. 
- Józef Franke - usiłował pozba 
wi~ sfę życia. W stanie ciężkim od 
vtieziono go do szpitala. 

2 MILIONY BEZROBOTNYCH 
W ANGLll 

* • * 
Na forze kolejowym w Pabiani-

cach •znaleziono zwłoki 20-letniego 
1nężczyzny. Przy denacie nie brło 
żadnych papierów. Odziany był ubo 

W dniu wczorajszym liczba bez­
robotnych w Anglii osiągnęła cyfrę 
2 milionów osób. 

„GORĄCZKA ZŁOTA" 

W PABIANICACH 
go. W ogrodach kotnysiewlckich pod 

* * • 19-letnia łodzianka Maria Pa- Pabianicami gromadrzą się tłumy lu 
cholska - wyjęchawszy na wieś do dzi, oglądających z izaciekawieniem 
krewnych zamieszkałych w Kobie irue3sce, gd'lie podczas nocy ktoś 
lach Wielkich, powiatu radomszczań odkopał rzekomo skarb, składający 
skiego - targnęła się na życie się z wielkiej ilości monet złotych. 
przez wypicie większej ilości eseo 
cji e><;towej. Na miejscu, w obszernym dole .zna-

• * * leziono szpadle i kilka starych mo-
W domu przy ul. Piotrkowskie.i net złotych, czgubionych w pośpie-

157 otruła się oza pomoc9 gazu chu prze.z nieznanego poszukiwacz.a 
świeUnego służąca Pelagia La.toch. skarbów. · 
G:ŁODOWKA KOMUNISTÓW 

W WIĘZIENIU KRAKOWSKIM KSIĄŻĘCE GODY MAl.ŻERSKJE 
Z Krakowa nadeszła wiadomość, 

że 01adzeni w tamtejszym więzie- W_ Ventir~1iglie odbył się ślub Z2-
11iu śledczym komunisci, w liczbie letniego k~tę~ia Ludwika J'.'erdyn~n 
30 osób, rozpóczęli głodówkę. ~ Orleanskieg!' z 72-letmą, księz-

W piśmie do zarządu więzienia, I mczką de Broglie • 
ar:szt~w~ni domagają się poprawy Młody książę zamierza w ten spo 
i;dżywienia oraz przyśpieszenia sób podreperować swe nadszarpnię 
sledztwa. te mocno finanse. ________________________________ .;.:...;.;;;;,;;,,;;;;;,;;...;;,;;.;.;;;,;.;,;;,;;,;. ... ~---------

TIEATRY 
PAŃSTWOWY 

TEATR IM. ·sTEFANA JARACZA 
(ul. Jaracza 27) 

Godz. 19,15. „Odwety" 
KruczkQwskiego. · 

Leona 

Tylko kilka dni. Zniżki ważne dla 
członków zw; zaw., wojska i uczącej 
się młodzieży: Dla wycieczek z tere­
nu ~ojewództwa specjalne zniżki. 

l'EATtt „AKLEKJ.N" 
(uL Pfotrkowska 152) 

reatT rtieczynny. 
J'EA rn a.t:TNt „U:SA'· 

(ł'iotrkuwslrn 94 te• <:72·70> 
Dziś dwa p.rzedstawienia o godz. 

16.30 i 19.30 komedii nmzycz.nej pt. 
„śluby murarskie" - cz-yli wodewil 
warszawski. Na godz. 16.30 passe 

PAŃS'J'W()WY l'l<JATH NOWY partout nie ważne. "Przedstaw1em2 
(irl Dasz:vrisk!ego :H. tel 18t-iS41 sprzedane. 
Teatr nieczynny do 3. IX. br. l'EAT.H „PINOKIO" 

PAS:::TWOW ~ (u]. Kopernika 16) 
TEATH PO\-\. SZEC.l:ł N V Teatr nieczynny. 

(ut. ObroJicOw Sta!lngradu Zl TEATH IHJ~lEIJH .MUZYCZNEJ 
.{tel. 150-36) ' . „UITNIA" 

Codziennie -o godz. 19,15 komedia / Godz. 19,15 „Córka pani Angot". 
Al. Fredr-.i „Wielki ~złowiek do ma· PAŃSTWOWY TEATR żYDOWSKJ 
łych interesów". I (ul. Jaracza 2, tel. 217-49) 
Kasa czynna w godz. 10-13 i od 16. l'eat1 meczynny. 

KIINA. 

• 

I 

ZE SPORTfJ 

Podniesiemy na wysoki poziom 
' 

walory wychowawcze naszego sportu kultury tizycznej 
Zakończyliśmy walkę 0 formę, o nych na zakończenie zbierania potlpi gotowanych zebrań Prezydium Woje 

" struktut"ę kultu_ry fizycznej - sów, wzięło udział ponad 200 tys. 2a wódzkiego Komitetu KF W Rze~o­
teraz rozpoczynamy walkę o treść wodl\Jików. Mówią Q wzroście świado wie. odbyły się tylko dwa. Na czte­
socj-alistyczną polskiego spo-rtu" - maset ideologicznej wśród rzesz,y ry zebrania członko\vie Prezydium 
pC1wied2iał, podsumowując II plenar sportowców zobowiązania podjęte nie przybyli. Przyczyna tego leir 
ne obrady Głównego Komitetu Kult~ dla uczczenia święta 22 Lipca. Zobo- niewątpliwie w złym doborze ludzi, 
ry F'izycznej, przewodniczący GKKP wiązania dotyczące budowy nowych w fakcie, że ci ludzie ze sportem, 
- tow. Motyka. obiektów Śportowych, podwyższenia a ·w każdym razie pracą sportu ma 

Troska 0 nasycenie socjalistycrną wyruików w sporcie, objęły 3,990 klu sowego, zwłaszcza sportu w~ejskie­
treścią polskiego sportu, 0 podnie~ie bów i kół, 2.643 LZS, 5 tys. kół ZMP. go, jak w woj. rzeszowskim - nie­
nde jego 1·01i wychowawczej cechowa Koła przy zakładach pracy podcjmu- wiele mają wspólnego. 
ły obrady II Plenum GKKF. W cią ją specjalne zobowiązania produk- Wśród etatowej kadry WKKF w 
gu póh·ocznej działalności Komitetu cyjnc. Oto np. koło sportowe w Łódz Rzeszowie zaledwie 21,4 proc. jest 
c1okonana została poważna praca w kich Zakładach Odzieżowych utwo· pochodzenia wiejskiego. Jeszcze go· 
kierunku umasowienia i podniesienia rzyło brygadę młodzieżową, która rzej przedstawia się ta sprawa w 
poziomu kultury fizycznej. Sieć tere zwiększa oszczędność surowca. Kielcach i w Lublinie, gdzie spośrad 
nowych komjtetów KF' ogarnęła ca· Ale obok tych faktów spotykamy ludzi, którzy mają pracować głów· 
ły k1•aj. Wzrosła wydatnie liczba ;;:ół się wciąż jeszcze w spo1·cie polskim nic nad umasowieniem LZS, rozwo­
i klubów sportowych przy zakła- · z obcymi nam i wrogimi burżuazyj jem sportu wiejskiego - mniej niż 
dach pracy 01·az Ludowych Zespołów nymi hadycjami i naleciałościami. 8 proc. stanowią ludzie związarui ze 
Sportowych. Ustanowienie odznaki Ich świadectwem są np. jakże czę- wsią. W Katowicach w centrum ro­
SPO stało się poważnym czynnikiem sto jeszcze procesy o zmianę orze- boG,niczym, umiej niż jedna trzecia. 
dalszego umasowienia sp()rtu. O pod czenia sędziowskiego, chulii.gańskie pracowników WKK.F jest pochodze­
niesieniu poziomu kultury fizycznej wystąpie1iia na boiskach, kaperunek I nia robotniczego. A przecież wlaśnie 
świadczą. m. in. sukcesy naszych zawodników. Ich przejawem jest błę Komitety Kultury Fizycznej są kie 
sportowców na polu międzynarodo· dny kie1,unek pracy niekt~rych Idu- rownikiem życia sportowego na swo 
wym jak np. zdobycie tytułu mistt-zy bów, które zwracają uwagę przede im terenie. 
ni ś1viata pri:ez nasz~ gimnastyczk<;i w_szystkit? na. sportowców-wyczynow w ostatnim półroczu odbyły si.ę 
Helenę Rakoczy. cow, zamedbuJąc pracę nad umaso· wybory do nńższych ogniw kultury 

Ale dla realizacji zadań, jakie wieniem spor~u. . . fizycznej - do powiatowych komite 
Plan 6-letni stawia przed masami Te bł~dy t braki .mog'.l: i mus~~ tów KF. Te wybory przeprowadzano 
pracującymi Polski, praca ogn·iw b?ć :usunięte. Warunk~em ich l!~un;ę słusznie; pod kątem widzenia po­
sportowych nie może się ograniczać c1a Jest, by '':'szy~tk1e orgamzac~~ trzeb sportu robotniczego i wiejslcie­
tylko do pod11-0szenia poziomu spraw musowe o.dpow1e~zialne. za . rozwoJ go. W tych komitetach, w tych ty­
ności i tężyzny fizycz,nej. „Polska, kultury f!zyczi;e.1 upohtyczmły swą siącach robotniczych i wiejskich ko­
zmierzająca do socjalizmu - czyta- pracę, prowadziły systemat;yczną pra łach sportowych pracują dobrzy, od 
my w uchw11.le :Biura Politycznego ci;! wyc~1owawczą! pod kie1;'llnk1em dani s.portowi ludowemu aktywiści. 
KC PZPR z września 1949 r. - win· GKKF 1 według Jego wskazan.. Ci młodzi i zdolni pracownicy spor­
na być krajem zdrowych i mocnych W czasie dyskusji na Plenum kie tu nie tylko nie są awansowani, ale 
ludzi, raduj:icych się życiem, w któ- rnwnik Wydziału Kultury Fizycznej nawet - jak stwierdziła przeprowa 
rym wychowanie fizyczne i sport wy ZG ZMP t.1>w. Rzeszot_ podał wnio- dzona przez ZMP inspekcja - w 
rnbią siłę woli, opanowanie i odwa- sek o systematyczne pi·zeprowadza- większości kół aktywiści ci nie wie­
gę, wytrzymałość na trudy i umiejęt nie w jednostkach sportowych pog1- dzą o możliwościach przeszkolenia. 
MŚĆ ~esp.ołowego życia i wysiłku danek, na. ~ktualne tem.aty pohtyc~: Plan szkole11ria Głównego Komitetu 
ludzi przygotowanych do pracy dh!. ne .. Rowmez w. czi:~1e . dyskus~-1 KF przewiduje przeszkolenie w tym 
Ludowej Ojczyzny". stwierdzono komecz·nosc zm1a~y pr" roku ok. 21 tys. osób. śmiało kierl-

Socjalistyczna treść · wyc.howa."lia. gramów na kursach szkoleniowych · w-a·Ć na ·P· rzeszkolenie aktywistów z 
fizycznesro - świadomość nicrozer- dl I t · t' to ""Ch ua~, - a a_' ~wis ow spo; ''.' - • · niższych ogniw KF, wysuwać ich 
walnej więzi, jaka łączy podniesie- tl!-a!~ierue programow i dost~sowa- n~. odpowiedzialną pracę _ oto kie· 
nie sprawnośc~ fizycznej z pracą dla ni~ !eh do potr.zeb. terenu. N1ewąt- i·unek, który przyśwtlecać powinien 
budowy podstaw socjali~u - oto phwie -:- te. wnioski są. słu~zne. Ale pracy z kadrami. zw. Młodzieży Pol 
kierunek pracy Komitetów Kultury ich reahzacJa - reahzacJ".' zadań skiej przeszkolił w r.b. ponad 800 
Fizycznej w okresie realizacji .Pla·1rn wychowawc.zych sport:-i za,lezy prze działaczy sportowych. Obecnie koń-
6·letniego. de ws~stk1m o? l'.ldzu, ktorzy wpro czy przeszkolenie 500 organizatorów 

Sport polski posiada niewątpliwie wadzac będą w. zycie wytyczne pl~n~ szkolnych klubów sportowych. Brak 
i na tym polu poważne osiągnięcia. GKKF -. zal~zy od ka~1-. A J.aK ścisłego kontaktu instancji sporto­
Mówi o tym fakt czynnego udziału przedstawia się sytuacJa. n,a odcm- w~ch z ogniwami ZMP był przes.zko 
SJ?ortowców w akcji zbierania podpi- ku naszych kadr aktyw1stow s.por- dą. w właściwym wykorzystaniu prze 
~ow pod Apelem Sztokholmsk1!n: w towych.? . , . szkolonych kadi'. A przecież właśnie 
m1p~ezach spf)•rtowych. zorgamzo.va I Oto Jeden przykład: z szescm przy ,Dlłodzież stanowić powinna trzon 

aktywu sportowego, 

Co us:vszvmv orze z radio 
l'r~gram na dzień 13 sierpnia !>r. I F. Dz.ierżanowskiego. 14.45 „Bohate„ 

ADRIA dla młodzieży (Stalina 1) 

6.50 Pocz. aud. 7.00 Aud. dla wsi. w opałach" - fragm. z pow. „Po-
7.15 Muzyka, 8.CV1 Dziennik. 8,25 top". 15.00 Wiązanki fortep. 15.15 
Walce i pouri Straussów. 9.00 Konc. Aud. dla świet1ic dZJiecięcych. 16.00 

WISŁA (Daszyńskiego 1) „S. O. S." organ. 9.30 Dawna muz. 10.00 Dziennik.' 16,20 Koncert chóru z Wro 
godz. 16.30, 18.30, 20.30 Skrzynka ogó.na. 10,15 (Ł) Chwila cławia. 16.50 Aud. oświatowa. 17.00 

W śród aktywu l!>{>Qłecz•nego, aktywi 
stów Zw. Zaw. i przede wszystkim 
aktywistów ZMP, jakże wiele· jest 
ludzi p1:agnących pracować na polu 
sportowym i to pracować z odda­
niem. Wspomniano w dyskusji o 
przykładzie Lublina, gdzie przy bu 
dowie jednego z obiektów sporto· 
wych społeczeństwo i młodzież ofia 
rowały 15 tys. roboczo-godzin. Two­
rzenie społecznych komitetów budo­
wy boisk i hal sportowych pozwoli 
pov„ązać plany budów z istotnym.i 
potrzebami terenu - a jednocześnie 
wyłoni nowe kadry ludz.i oddanych 
pracy dla spc>rtu. 

„Saławat - wódz Baszkirów" 
• godz. 14, 16, 18, 20 
pe.ranek godz. 12 
BAŁTYK 1Narutowicza 20) 

„Dziewczyna ze Słowacji", 
aod.z. 17, 19, 21, poranek godz. 11.30 

(Dla dziec] pc>wyżej lat 10) 
BAJKA - „Spotkanie nad Łablł" 

godz. 16, 18, 20 
('Dla dzieei powyżej lat 12) 

GDYNIA (Daszyńsklego 2) 
Program Aktualności Krajowych 

i Zagranicznych Nr 30", godz. 11, 
12, 15, 16, 17, 18, 19, 20, 21 

HEL (Legionów 2) Kino nie 
czynne z ·powodu remantu. 

MUZA (Pabianicka 173) „Maaret", 
g<>dz. 16, 18, 20, poranek godz. 11 
(Dla młodzieży powyżej lat 14) 

POLONIA (Piotrkowska 67> -
„Cztery pokolenia" , - godz. 16, 
.18.30, 21, poranek godz. 12 
(Dla młodzieży powyżej lat 14) 

PRZ~lJV~ 1U$Nł~ (żero.msK1ego '16), 
„Dziewczęta i baletu", godz . . 16, I 
18, 20, poranek godz. 11 
(Dla tlzieci powy'żej lat 12) 

ROBOTNIK - „śpiewak nieznany" 
godz. 1_6, 18, 20 
(Dla młodzieży powyżej lat 14) 

ROM.A (Rzgowska 84) . 
„KłO'potliwe alibi", godz. 15, 17.30, 
2-0, pol'anek godz. 11 · 
(,Dla młodzieży powyżej lat 18) 

REKORD (Rzgowska 2) „Panna; bez 
posagu", godz;. 16, 18, 20 
(Dla dzieci powyżej lat 12) 

STYLOWY (Kilińskiego 123) I 
„Dubrówski", godz. 16, 18, 20 
(Dla dzieci powyżej lat 12) 1 

!WIT (Bałucki Rynek 2) „Poszuki-1 
wacze złota", godz. 16, 18, 20 · 
(Dla dzieci powyżej lat 12) · 

TĘCZA (Piotrkowska 108) „śluby I 
kawalerskie", godz. 14.30, 16.30, I 
18.30, 20.30 
(Dla dzieci powyżej lat 12) 

TATRY (w ogrodzie) „Urodzony 
w październiku", 
godz. 16.30, 18.30, 20.30 
poranek godz. 10.30 
{Dla młodzieży powyżej lat 18) 

Tabela wygranych 61 loterii 
1 4zień ciągnienia I-ei klasy 

- Główna. wygrana dnia. 1.000.000 I 
zł. padła. na Nr 2411-1 w Ku.tnie. 

Wygrane po 500.QOO zł. padły :aa 
Nr 52121 .'104086. 

Po 200.000 zł. padły na Nr 19124 
67109 91140 108209. 

PQ l.00.000 zł. padły na Nr 22126 
23865 36600 4~443 47935 52131 66583 
77208 82662 96548 100636 107743 
110069 117721. 

Po 40.000 zł. padły na Nr 113•;7 
17562 19262 28855 32694 40813 40952 
42423 52992 65371 7028is 71611 8129'1 
823017 84153 98045 1006or 10547& 
106327 116168 "110724 1168f7. 

• 

poranek godz. 11 muzyki. 10,20 "FeHeton liter. 10.30 (Ł) Koncert 1·ozrywkowy w wyk. 
(Dla młod<lieży powyżej lat 18) , Wieś ta1iczy i śpiewa". 10.55 chóru i orkiestry rozgłośni łód~kiej 

WŁióKNIARZ (Próchnika 16) „Mia- Skrzyn!.;:a Wszechnicy Radiowej. P. R. 18.00 „Las" - słuchow1slw. 
sto młodzieży (Komsomolsk)" 11.10 (Ł) „Od naszych k-0respondei1- 19.00 St. Moniuszko" - XVII a-.id. 
godz. 15.30, 18, 20.30 tów". 11,20 (Ł) Polskie tańce sty· 19,30 „Z życiia Czechosłowacj.i". 
poranek godz. 11 lizowane kompozytorów polskfoh i 20.00 Dziennik. 20.40 (Ł) Koncerc 
.(Dla dzieci powyżej lat 12) obcych. 11.45 (Ł) Aud. dla wsi: „Jak życzeń. 21.00 Melodie świata. 21,30 

\\ OLNOs(· ( ;\ap16rkowskiego 16) żyją i pracują chłopi radzieccy". Reportaż ż mistrzost.rw lekkoatlety-
„Czerwony rumak", godz. 16, 18, 20

1
11.57 ~ygnał i hejnał. 12.04 Prze~!. cznych Polski. 21.45 Teatr „Eterek". 

poranek godz. 11 czasopism. 12.15 Koncert z Katow1c. 22.15 Wiadomości sportowe. 23.00 
(Dla dzieci powyże~ ~~t 10) 13jgo <:J:awęda ~~·,zyrodnicza. 13,15 Ostatnie wiadomości. 23.15 „Na do-

ZACHĘ:TA - „Albenll:z , godz. 15.30 „Niedzrnla na wsn . 14.00 „Pleban z . . 
1 

.. 
18, 20.30, poranek ,godz. 11 Chodla" - poemat St. Skonecznego. branoc". 24.0{) Zakonczeme RUL YCJl 

Obrady II Pienum GKKF, poświę 
cone zagadnieniu nowych kadr w 
sporcie, podniesieniu na wyŻS't,Y po­
ziom pracy wychowawczej sportu -
są ważnym krokiem do realizac]i 
tych zadań. (Dla młodzieży powyżej lat 16) 14.20 Melodie ludowe w wyk. ork. i hymn. 

....:..-----------------------=-----------. Na „zakręcie śmierci", gdzie 
autostrada sudecka obiega nad 
przepaścią - cypel skały, zwany 
czarcim - wycieczkowicze, prze.,. 
chyleni przez barierkę kamienną, 
machają do przejeżdżających au­
tobusem, który pnie się pod górę, 
podobny do ogromnego buldoga. 

I jedni i drudzy są wczasowi­
czami ze Szklarskiej Poręby. Se­
wn w pełni. 

Szklarska Poręba jest stacją 
klimatyczną. Ciągnie się kilkana 
ście kilQmetrów trzema dolinami 
(Szklarska Górna, Srednia i Dol­
na) - opada z 700 m. n. p. mo­
rza ku Jeleniej Górze, położonej 
na wysokości 350 m. · 

Szklarska Górna ma typowy 
wygląd „kurortu", ciasno zabudo 
wanego willami, natomiast Sred 
nia i Dolna są bardziej wiejskie. 
Ulice. bez względu na swą naz­
wę, (Brzozowa czy Architektów) 
jednako szumią wysoką zielenią, 
przecinając nagrzane słońcem, bo 
gate w jagody i grzyby lasy o­
raz łąki, pełne kwiatów i małych 
sti:..umyczków. W Sredniej Porę~ 
bie- są liczne prewentoria dla 
dzieci, w Dolnej - duże sanato­
rium PKP dla płucno - chorych. 

Punkty rozdzielcze, zajmujące 
się lokowaniem wczasowiczów, 
są na stacjach wszystkich trzech 
Poręb, ale gdy zaczyna się tur­
nus, widać to najlepiej w Gór­
nej, gdzie jest jakby „deptak" 
Szklarsk.:Lej, wzorcowa świetlica 
Ośrodka FWP, biblioteka i skle­
py. Na przybyszów czyhają deko 
racyjne jelenie (będące rekwizy­
tami) i przedsiębiorcze niedźwie­
dzie (będące współpq1cownikami) 
fotografów w góralskich guń­
kach, z paznokciami na szpic u 
małych palców. Poza tym, ten 
sam co w Zakopanem (sygnali-

~ zujemy Centrali Przemysłu LU·· 
dowego 'i Artystycznego) zalew 
obskurnej tandety w rozlicznych 
sklepach. „Swiątki" ołowiane w 
obramowaniu z szarotek, zal ójcze 
profile góralskie oraz miejscowa 
„~pecjalność" - równie obskur­
n1 król gór okolicznych, z.wany 
Lic;:yrzepa. Ale szczytem wszyst 

• 

kiego ·są karty pocztowe z wysre 
brzonym napisem: „Kocham Cię" 
lub „Pozdrowienia ze Szklarski-ej 
Poręby". 

W Szklar$kiej Górnej koncen­
trują się też ośrodki rozrywek, re 
prezentowane m. in. przez „dan­
cing towarzyski" Samopomocy 
Chłopskiej i „dancing towarzy­
ski" (tu się tak każdy nazywa)­
Spółdzielni Spożywców, popular­
na „Bajka". Wczasowicze w loka 
lach tych są zasadniczymi gość­
mi, bawią się więc dobrze, zwła 
szcza, że ci, co wyrzekają na 

jednym z największych, nie tyl­ko na Sląsku, ale i w całej Pol­
sce ośrodkiem wczasów pracowni 
czych. Sam FWP rozporządza 
czterema tysiącami miejsc. Poza 
tym są w Szklarskiej domy WY_­
dzielone instytucji lub poszczsgol 
nych związków. Te jednak budzą 
zastrzeżenia. W jednym Z' takich 
domów w Sredniej Porębie, będą 
cym pałacykiem myśliwskim, 
zdolnym lekko pomieścić 40 osób 
- w pięknym tegorocznym maj1t 
było zaledwie paru wczasowi­
czów (dwóch - trzech). Dla nich 

Piękny ośrodek wypoczynkowy 
Reportaż ze Szklarskiej Poręby 

„czasy i wczasy" bazują, jak wia 
domo, w Zakopanem i nad mo­
rzem. W Szklarskiej Porębie jest 
bar.dzo mało prywatnych gości, a 
w ogóle cały Dolny Sląsk jest je 
driolitytn terenem wczasÓVl pra­
cowniczych i to z dużym procen­
tem robotników. W Szklarskiej 
80 procent. wczasowiczów - to 
robotnicy miejscy, chłopów nie 
widuje się prawie wcale. 

Ale wracając do dancingu, trze 
ba powiedzieć, że chociaż najłat­
wiejszą, nie jest on najbardziej 
pożądaną na wczasach przyjem 
nością, a' z innymi rozrywkami 
jest rozmaicie. Sezon letni bar­
dzo ładnie rozpoczął zespół a1iy­
styczny świetlic ZZK z Katowic, 
dając bezpłatny koncert w parku 
zdrojowym. Zaglądają nieraz- i 
inne zespoły, np. włókniarzy, ale 
ciągle rozrywki uzależnione są 
od składu wczasowiczów i osoby 
starosty w każdym domu, bo wy­
kwalifikowanych instruktorów 
sportowych, zdolnych do prowa­
dzenia wycieczek i organizowa­
nia życia ma Szklarska Poręba 
zaledwie 6 (ostatnio przeszko­
lonych w Spale), a powinna mieć 
przynajmniej 40. 

Szklarska Poręba bowiem jest 

urzymywało się kilka osób 'Służ­
by. 

Nie preesądzając IPOtmeby istn:ie 
nia osobnych domów dla ludzi o 
specjalnym rodzaju pracy, np. 
dla literatów, dziennikarzy i arty 
stów, zwłaszcza że domy te służą 
i dla pracy twórczej, uważamy 
jednak, że stan taki jest nienor­
malny. 

Zadaniem Funduszu Wczasów 
jest zapewnienie wszystkim wyjeż 
dżającym na wczasy jednakowo 
dobre warunki. W tej dziedzin:i.e 
rok bieżący dał pomyślne rezuita 
ty. Wszystkie domy są włączone 
jednakowo w ogólny nurt życia 
wczasowego. Wyżywienie jest już 
jednakowe w domach FWP, do­
my są zaopatrywane centralnie, 
jadłospisy dokładnie ustalone, a 
współzawodnictwo pracy persone 
lu i an~ty, które wypełnia każ 
dy wczasowicz WYjeżdżając, 
wpłynęły na poprawę warunków. 

Drugim, nie mniej poważnym 
zadaniem Funduszu Wczasów 
Pracowniczych jest racjonalna 
gospodarka miejscami oraz jąk 
najlepsze ich wykorzystanie i po 
pularyzacja wczasów. Duże zna­
czenie dla tej sprawy, miałoby 
objęcie licznych na Dolnym· Slą­
sku domków weekendoWYch na 

wczasy rodzinne, cieszące się 
wielkim powodzeniem nad mo­
rzem. 

A poza tym martwe sezony. 
Teraz domy wypełnione są 

szczelnie i tak będzie do końca la 
ta, ale w jesieni już zacznie się 
zastój, podobnie jak wczesną wio 
sną. W kwietniu w trzech Szklar 
sldch Porębach łącznie z odbywa 
jącymi tu kurs uczniami szkół 
górniczych, nie było nawet 1.000 
wczasowiczów, chociaż wartość 
zdrowotna miejscowości jest taka 
sama -przez cały rok. 

Zresztą, gdyby w tradycyjnie 
urlopowych miesiącach starczyło 
miejsc dla wszystkich ludzi pra 
cujących w Polsce, można by po 
prostu w pewnych okresach za­
mykać pensjonaty na kłódkę, jak 
to rojało miejsce w czasach, gdy 
do wypoczynku miała prawo je­
dynie cienka warstwa ludzi o 
grubych pugilaresach. Teraz jed­
nak, gdy wczasy stają się zjawi­
skiem powszechnym, nie możemy 
patrzeć obojętnie na niewykorzy 
stane miejsca, bo. każde z nich o­
znacza czyjąś stratę - stratę do 
skonałego wypoczynku. 

Dyrekcja jeleniogórska FWP 
twierdzi, że rozwiązanie tej spra 
wy zależy od poszczególny eh 
związków, dając za przykład Zw. 
G6rników, który ~ównomiernie 
przez cały rok wykorzystuje nie 
tylko roczny kontyngent - 18 ty 
sięcy miejsc, ale i rezerwę, wyno 
szącą 4.000. Hutnicy natomiast 
nie wyczerpują nawet 10 tysięcy 
swoich miejsc. Trzeba się zasta­
nowić czyja jest w tym wina, a 
przede wszystkim uświada1niać 
społeczeństwo, jak potężnym re­
zerwuarem zdrowia i radości jest 
Dolny Śląsk, który zdolny jest 
pomieścić 40 t~sięcy wczasowi­
czów i stworzyć bardzo dobre wa 
runki wypoczynku. Oprócz zwy­
czajnych, 2-tygodniowycb, są 
wczasy leczni11ze, trwające 21 
dni, wczasy wę ·owne, od schro­
niska wysokog1.„·skiego do schro 

niska. A jak będą jeszcze wcza­
sv rodzinne - to tylko wybierać. 

::ona Wojtowicz. 

/ 

Sport na Wystawie 
Gos:1odarcze j 

W czasie trwania W. G. w Łodzi, 
lódzcy gimnastycy urządzili pokaz, 
któremu przyglądało się wielu 

mieszkańców Łodzi. 

Przed wyścigiem o nagrody ,,Gtosu ·• 

Dziś zapisy 
w godzinach 11 ·- 15 

W. • • krułrski aa a>o­
YSCIS? siadaczy rowerów 

turystycznych organizowany 
przez ŁOZ Kol. w dniu 15 sier­
pnia o nagrody „Głosu Robotni­
czego" wywołał wśród miłośni­
ków kolarstwa ogromne zainte· 
resowanie. Nie mniejsze zainte· 
resowanie wywołały za.wOdy dla 
dzieci (na hulajnogach i trzyko­
ławyc.h rowerkach). 

Tym wszystkim więc, którzy 
chcą wziąć udział w wyścigu 
głównym. na 30 km. ja.k również 
tym którzy chcą zapisać do za· 
wod'ów swe pociechy, prz.ypomi­
namy, że w dniu dzisiejszym za­
pisy przyjmowane są, w lokalu 
przy ul. Piotrkowskiej 6'7 w go­
dzinach od 11 do 15. 

W poni.edziakk' zapisy trwati 
będą od godziny 14 do 20. 

Dla. zwycięzców „Głe>s Robotni­
czy" przeznaczył szereg nagród. 

Dziś tylko 2 spotkania 
w pierwszej lidze 

O mistrzostwo pPerwszej ligi paii­
stwowej w dniu dziesiejszym odbQdą 
się tylko dwa spotkania, a miano.wi­
cie: Kolejarz w Poznaniu zmierzy s\ę_ 
z Górnikiem, Radlin oraz CWKS (da. 
wniej Legia) podejmuje Budowlanych. 
W obu meczach faworytami Sll zespo­
ly gospodarzy. 

Jutro na boisku „Ogniska;' 

„Cetebe'' - Central~ Odzieżowa 
Dnia 14 sierpnia br. (tj. poniedzia­

łek) o godz. 17 na stadionie KS 
Ognisko przy ulicy Tyltiej róg Ki­
lińskiego, odbędą się towarzyskie za 
wody piłkarskie pomiędzy: DyrekC]ą 
Biura Eksportowego CETEBE a Dy· 
tekcją Centrali Odzie\owej. 
Całkowity dochód z zawodów prze. 

maczQp.y jest na. pomoc dla ofiar agre 
sji amerykańskiej w Korei. 

W wyżej wymienionych drużynach 
wystąpią znani spece sztuki . piłkar­
skiej, ·między innymi w drużynie 
„CETEBE" zagrają Troszkiewicz; Har­
land, Smietana, Kuźniacki, Frątczak, 
Kubisiewicz. ' 

W drużynie Centrali Odzieżowej 
udział brać będą : Rolewski. Makow­
ski, Marcinkowski, Morąg, Pły.t:i, 
Niedziałkowski i inni. 

Obie drużyny przygotowywują si~ 
obecnie na specjalnych treningach do 
tego spotkania. 

Arbitrem spotkania będzie Borowik. 
Podczas przerwy przygrywać bę­

dzie orkiestra i wystąpi również zna. 
na śpiewaczka ob. Żukowska Lucyna 
przed swym wyjazdem na gościnne 
występy po kra3u. 
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